| AC) 


ńedakcja TeL 135%, 1027%% Adm 
mistracja + Wei M4, ük- wiri 
$ | gosakgyc Karola) Nr. 4 
Redaktor jego zastępca przyjmuję 
od godzi do 3 po południu. 
WARUNKI RABEUMONAKY: 
PRENUMIABATĄ pajp bdbiere 
nlem numerów w administracji „Echa” 
á aè 10 gr, Odnoszenie do domów 40 gr 
Od dnia 1 stycznia 1933 r. prenumerat: 
ząmiejscowa z przesyłką pocztową wy 
nosi 2 zł. 50 gr, mies, lub 7 zi, kwart. 
(piii wapłacie zgóry) 


CENY OGŁOSZEŃ, 


Przed tekstemjt, J, l-sza strona 40 gr. 
„a w, mm 1 łam, str, 6 łam, w tekścy, 
© gr. nekrałogi 25 gr., zwycz, 15 gr. 
strona 10 łamów, drobne 12 gr. za wy 
raz, dla poszukujących pracy 10 gr, 
najmniejsze ogłoszenie L2) gr. dis 
oezrobot. 1 zł. Ogłoszenia dwukolorowe 
o 50 proc, drożej: ogłoszenia zagranicz 
ne i trófkolorowe © 100 proc. drożej 


głoszenia adwokatów ryczałtem 25 zł— 


Ceny ogłoszeń nledzielnych są « 
2 25 procent droższe, 
Za termin druku i treść ogłoszeń 
administracja nie odpowiada. P, K. O. 
Nr, 68008, 


Rok XI. Nr. 202. Łódź, poniedziałek 22 lipca 1935 ę SF SWS WB 1 EEE TEGO 


Wstrząsające szczegóły katastrofy kolejowej. mam 


Paniczna ucieczka z rozkołysanyh WaQONÓW 


e Lista ciężko rannych. EMRE 


M 22.7 (od specjalnego wysłannika). Niezwłocznie po wypadku przybyli na ; brynia, Praga Gitla (Sosnowiec)  Lempel 
Podmiejski pociąg zdążający z Dęblina |miejsce katastrofy prokurator, starosta, ko | Rywka (Sosnowiec), Kopec Jan (Dęblin), 
ia na godz. 9 min, 31 o godzinie | mendant powiatowy policji, oddziały ratow- Fedorowicz Ignacy (Lapigaz), Piotrowska 


Ù min. 30 na stacji towarowej .w odległości | nicze PKP., policja į żandarmerja. ; (Łuniniec), Sroczyński Eugenjusz student 
„ Zaraz mtr, od bhdynku stacji osobowej uległ Prowadzącego lokomotywę maszynistę (Jedinia), Warszenbrot (Radom). ga w mundurze 
aly na- kafastrofie. Około 40 osób spośród pasaże- | Michała Ślifierza Lżej ranni:  Rękawek, starszy sierżant, marszałka. 
zostało ranmych. Dwie osoby walczą aresztowano. Zylberberg Chaim (Radom), Laskowski Ed- 


Śniercią w 'szpitału, jeden pasxżer został Brygady robotników kolejowych zajęły | ward, plutonowy podchorąży 25 p. ułanów, 
iwnie zmiążdżony ciężarem wywraca-- | się uprzątaniem rozbitych wagonów z linji, | Rozenbaum Liba (Radom), Napieralski (Ra Nainows. dieci i 
się wagómi. Jeden wagon zniszczony | jak również zełożeniem, na uszkodzonych od |dom), Ameryk Jan (Policzna), Mandelbaum j ze zdjęcie cesarza Hai 
taje trzy poważnie «uszkodzone, linja | cinku szyn. (Radom),  Herszenbain (Radom), Zieliń- | ie Selassie I w mundurze mar- 
Odcinku 40 metrów zepsuta. Ruch pociągów pasażerskich i towaro- | ska (Radom), Giser Pinkus (Radom), Jan- i 8 
Szczegóły powyższej katastrofy przedsta | wych przez cały czas odbywał się normal.| kowski Marjan (Jedlnia), Gromek, konduk- szałka armji  abisyńskiej pod. 
kéy Się następująco: Rano wyruszył z Dę | nie torami bocznemi. Katastrofa ta jest | tor tragicznego pociągu, Herszenbaum Lejb czas manewrów w Harrar 
(8 do Radomia pociąg lokalny złożony z | pierwszą w historji polskiego kolejnictwa | (Radom), Garfinkel- Uszer (Radom), Finkiel : 
mego wagonu bagażowego, czterech o- | w obrębie Radomia. Widok zmiażdżonego | sztajn Szmuł (Radom), Landau Sz.nelką 
Wowych i ambutansu pocztowego. Wago- | ciała Rapaporta, jęki rannych, krzyki wy- | (Radom), Szewczyk Józef, ucz. kol. z Rado 
f Osobowe były przepełnione, bowiem licz | straszonych dzieci i niewiast oraz zaryte | mia, Rzydkowski Aleksander (Radom) Her- 
y z pobliskich stacyj jak: Bąkowi- | w, ziemię wagony dały całość wstrząsającą. |szenbaum Hersz (Radom), Rajszer Mendel 
* Kozienice, Garbatka, Pionki i Jedinia i Rajszef Abram z Radomia, Pozatem kilka 
żali do miasta, by spędzić godnie nie- LISTA OFIAR KATASTROFY: osób odniosło lżejsze potłuczenia lub kon- 
. Ciężko ranni: Kaluszkówna Natalja z Kol tuzje. 
| W czasie wymijania łuku torowego przy 
eMofnicy trzy końcowe wagony (pullmany 


ku ie I ambulans pocztowy) odrywa | Ostatnie dni przed wybuchem EEEE 


od przednich wagonów wskoczyły 


się 

inną linję, gdzie się powywracały. 

Lokomotywa z resztą wagonów. a s 
knęła dalej, A za e 

n maszynista zdołał pociąg zatamować |INNE 10000 ochotników murzyńskich w Ameryce: ER S - f 

wagon z parow., od którego Oder-| Wiedeń 22, 7 Zerwania stosunków | murzyńskich przeciw Włochom po stronie zybowiec rozpadł SIĘ podczas lotu. 


się pozostałe i zaryły w ziemię obok d . Abisynji. Rządowi ński a an. 
yplomatycznych pomiędzy Włochami ynji, Rządowi amerykańskiemu jest ak * x 
W, rzucony ciężarem > tędy ma a Abisynja oczekiwać należy lada dzień | ja ta giównie z tego powodu nie na rękę, Lotnik uratował się przy pomocy spadochronu. 
Pr kiikunastu row eye - Wedle nadchodzących do Wiednia wia” | ponieważ Ameryka pragnie zachować w kon Gdynia 2 : z i 8 
17-ietniego Izaaka Rapaporta, zam. doniości zaostrzyła się sytuacja w cią- |flikcia włosko - abisyńskim stanowisko dynia 22,7 Obwód morskł LOPP | wykonanej „beczce“ leciał na piecach 
f ulicy Rwańskiej. Rapaport o óstatiica d8 di 4 Aia a m ściśle nedtráine zorganizował wczoraj na lotnisku w | — zaszedł wypadek. Wiatr zerwał lot- 
pomióst śmierć na miejscu. tries gó w p osady: ya Liczba legionistów murz ńskich w Ame- Rumji pierwszą na wybrzeżu rewię lot- | kę szybowiec zaczął się rozpadać ma 
Pasażerowie w obliczu Śmierci ratowali | du ostre) mowy cesarza Abisynii, sęk rile ich 3 i * Bra trx Abisyni ó miczą, poprzedzoną przez raid miotocy” | kawałki, opadając w. korkociagu na zie” 
tcjeczką, wyskakując drzwiami ł okna- | Żanej w Rzymie za jawną prowokację | 'yce g y yj isynji do- 


; in. ah t „jklowy na trasie Gdynia — Puck — la | mię. Na wysokości około 400 metrów 

st mój Mz pędzących 1 rozkołysanych wagonów. | Włoch, AN: Mp, ia doś BE aapa AE legionisci] strzębia Górą i spowrotem, rewii | piłot student politechniki gdańskiej yna 
| Popłoch jaka_ wyniki, według: relncji |... 7, wywładu Mussoliniego wymka, -te | marzynscy foi ry YZ MUNCHTY M-| tefpiczej wzięty udział aamolotyf- prawie| Słruktou szybowuirtwa "gafisicHio; p. 

zi nuna katastrofy jest nie do opisania. O- | Przygotował on jak aájdokładnis} Wv- |Pstrzone na zad tmi barwami, wszystkich aeroklibów polskich Ryszard. Dtygała rzucił się z gońdoli i 


y lżej ranne od nierzeń lub odłamków | pravre abisyńską. Włociy są pewne, 
po udzieleniu pierwszej pomocy -w |że-zdolają przeforsować swa wolę w 


lator iezi do wlasnych do. | Abistynii. 
o orien anaon id WASZYNGTON, 22. 7. — Wiele kłopotu 


Clęże rannych w liczbie około 10 o4ób | sprawia obecnie rządowi amerykańskiemu 
Ži e. szpitalach radomskich. akcja werbunkowa Murzynów do formacyj 


większe ośrodki murzyńskie, udało się czar- sparo 1i; <żybo , 
nemu b. podoficerowi z czasów wojny świa- zz TT: kata 0 M çe- zas 


y przeszło 5000 osób. $ ę' a” 
towej, Dawisowi, rozbudzić wśród swych J A „A , z 
es PA peace laakea Loty odbywały się przy silnym wie Publiczność. zgotowała p. Drygale spon 


trze Podczas akrobatycznego iotu jed- | taniczną owację zarzucając go kwiat” 
aangese RYZ pragnie natych- | nego z szybowców na wysokości przelmi.| * zt" ike 
miast odjechać dó Abisynji, szło 1000 metrów kiedy szybowiec po m 


AA PEPE R Pokazy lotnicze zgromadziły Ja lot- szczęśliwie wytądował przy pomocv 


W. bi jżącym tygodniu odbędzie się 
pierwszy akt wyborów do sejmu. 


PRZEDWYTĘPNE NARADY ORGANIZĄCYJ ZAWODOWYCH 


Łódź, 22. 7. % W czwartek 25 bm. 


'GODZINNA NARADA Z B. KRÓLEM, EB 
erzy grecki poczek 


a 
aż naród wezwie go do powrotu. EM 


yn 22,7 Burmistrz Aten Kocias K nania przewrotu ert eaa 

w sobotę przybył do Londynu od- _ są ZMmyś ; 
ł ssori sózodziuna naradę z b. któ Były Król będzię czekał dopóki naród 
Jerzym greckim, Po konferencji Ko | nie wezwie go do powrotu. -Kocjas 
oświadczył zapytującym go dzien” | podkreślił, że przybył do Londynu w 
arzom, że b. król nie nosi sie z za”- | charakterze prywatnym, przyznał że 
em natychmiastowego! powrotu do |iest b. bliskim przyjacielem premiera 
a pogłoski/o planowamym jakoby | Tsaldarisa i cieszy się jego zaufaniem. 
niego odlocie do Grecji dla doko —:0:— 


NETS KJ 


Okręg nr. 15 wysyła 26 delegatów, | 2-ch okręgów. (nr. 16 i 17) po 6 organi 
odbędzie sie na ($.enić Łodzi pierwszy | okręgu nr. 16 — też 26, a okręg ur.'17— | zacył. 

akt wyborów do $*imu, w dniu tym bo- W. poszczególnych organizacjach za” Liczba rejestrujących się wyborców 
wiem odbyć się tja zarządzone przez | wodowych odbyto już szereg przed.|do Senatu wzrasta w miąłmalnym sio. 
wojewodę łódzw'gto zebrania rad okre- | wstępnych narad, dotyczących składu |pniu, a wskutek tego, że szereg osób 
gowychyj zarządół: organizacyj zawo!0 | personalnego wysyłanych do zgroma-| zgłosiło sie bezpośrednio a ponadto 


r e a wych pracowników fizycznych. Na ze” | dzeń delegatów, lecz nigdzie lista wysu”| wciągniętych zostało z list odnośnych 
00 tysięcy złotych sprzeniewierzono amach tych dofpnany, zostami* wybór | wana nie jest definitywnie. związków (zdwokaci, lekarze, 
R i do z dzeń okręgowych uzgodniona ani ustalona. | wia e > wo: węża 
Nacku w Ubezpieczaini Iwowskiej, Łodzi. 0 Do zgromadzenia okręgu nr. 15 de- |spisach poprawki, przeto rzeczywista 
LWÓW. 22 Ubezpieczalni Iwo} prowincję kierownik oddziału oraz sge 2. już rw Łódź potop pg leguje swych przedstawicieli 8 organiza | liczba zarejestrowanych spadła "dgfacto 
wołać MÓW. 22. 7. W. Ubezpiecz I skutek ln- | 795(3ł8 na trzy. olfegi wyborcze, z któ- |cyj zawodowych pracowników flzycz- |do 5 tysięcy f nie przekroczy zapewnie 
kiej panują nieporządki, zarówno w] reg urzędników, którym va „„|Tych każdy wysu$ 3 po dwóch kandyda |nych, a do zgromadzeń pozostałych Isześciu. ` | 53 
iedzinie lecznictwa, jak i administra R dee aiz SE (ów na posłów | Uka liczbe zastępców. ' 
=s |Vilo-kasowoj. Dowodem tego lustracja stateczna wysoko. żyć i , > Š p POCZ ns 
ak boa o BA od kilku tygodni de | została dotąd stwierdzóna, a p. Gajkow ka, z» aw po L.a kopie | | 
ny? tat min. opieki społ. p. Gajkowski,| ski, nie mogac sobie dać'sam rady, Wel 4 "akad ży aalw. « » á | | 
MY NE stwierdził, że w wydziale kontro zwał z Warszawy specjalną: pięć czem Świat pr ników fizycznych 77 Śmiertelna 0 samo! 
l pracodawców popełniono. nadużycia, | który przybyła do Lwowa pod przew. zatów, E as, ; {i glt n jr 03 
skończy! kające kwoty naczelnika wydziału osobwegoo ZUS i TA Katastro a 1 n iza pe a 
przeszło 100 tysięcy złotych p. Piotrkowskiego. Wedłiig pogłosek, u" 5 k, 


w wyniku lustracji zajdzie w lwowskie? 
Ubezpieczalni szereg zmiay ‘personal 
mych. w, składzie dyrekcji i na  Stano- 
wiskach kierowniczych. i 
Dodać też należy, że pod zarzuten 
dawania łapówek pozostaje 


szereg znanych osobistości 


dział jo Dolar 5.24 we Lwowie Nadto wśród urzędników 


od zarzutem porozumienia z praco 
Wami, którzy za łapówki uzyskiwa 
Zniszczone dokumentów w dzialę kon 
o Stoją: zawieszony w urzędowaniił 
elnik wydziału, przeniesiony na 


RER y 9» | Moskwa 22,7 — Podczas prób nowe- Popow: i inż, Jegarow uratowali się za 
Okupacja „Gentilemana + pc przy wziocie 2 Spb pomos; O TO elektrotechnik 
| | „500 mtr. Z szybkością 295 klm. ia 40 za x 
- trwa, nadal nn dzinę samolot uległ katastrofie.  Piłot e 
ŁÓDŹ 22.7 Sytuzcja w firmie Gentleman 


a c oai „obrębie aby | Fabrykanci Pinczewscy ze Zduńskiej-Woli "m 


ky. n Stang w Czwartek przed sądem. 


| taro i r ika, Urzędni 

orzył ustój p. i żądaniu | Ubezpieczalni pow stała panika U Czy interwencja inspektoratu przcy, zmie i 

ie porusze w map cy 2 żądaniu cy ci muszą obecnie wykonywać poza | maząca do polubowriego załatwienia zatar- ZDUŃSKA WOLA 22.7 W ciągu. soboty | mowy. zbiorowej i rie przedstawienia cenni 
lziesięć mi 18, w płaceniu 9.05; funt angielski w żą- | godzinami urzędowemi nadzwyczajne gu odniesie pożądany skutek, niewiadomo. | ubiegłej bawił w Zduńskiej Woli inspektor | ka akordowego do zatwierdzenia inspektora 


-e  statvstyc stratorów, racy inż, Pawłowski, który zbadał na miej- | towi pracy- 

iu 26.00; tyl prace statystyczne `. dla lits ; SO EN p A 3 w : i 7 

twierdzańsjw ow 70 jigo 4.5; męrka nie czem są-tak przemęczeni. że dostają scu sytuację w związku ze strajkiem w fa.-| Rozprawa w łódzkim sądzie pracy wy- 
wagi: czło nięca a żądaniu 180, w płaceniu 1.78, | krwotoków. mdleją ifd. Kilku z nicit zo bryce Pinczewskich, zneczona jest na czwartek i o ile do tego 


o całą gofa 100 fr. franc. 3500, w „płaceniu 34.90.| stało uznanych- przez lek. chorób uer|Czy jesteś członkiem Żądania robotnicze są słuszne, bowiem | czasu zarząd fabryki nie zdecyduje się na 


jeżeli má ; s : ie: e inspektorat prac lągną! włańcicieli fa- tę robotnikom odszkodawnie i wyrów 
jeżeli w k Polski w godzinach porannych kupo- wowych i sercowych za niezdolnwch "IL | p p Di pija s poc zna Ka yny wee w OWEJ a a 
bo gg 7 po. 500 160074090 WPNE olyzai DER. ! RE e o 2 © |unsruszenia czasu. nracy. niehoporowania u-|orzez sad nracy 
KTA 4 


—*N 


Str e 


w 
wider 


SPAŁA, 22. 7. — Mimo złej pogody 
przybyło na Zlot dnia 204 21 kilka bocią 
gów przepelnionych publicznością. 

Goście z wielkiem zainteresowaniem 
zwiedzają obozy. które przy doskonałej 


SPALE PEŁNO 


choć pada deszcz. 


postawie harcerek i harcerzy przedsta- 
wiaja się istotnie imponująco. 

Dużą frekwencją cieszą się obozy, w 
których przebywają harcerki i harcerze 
z zagranicy. 


Orgje 50-letniej meżatki. 


Pies uratował 


PIOTRKÓW 22.7. 

Wielką sensację wywołało w cichym Su 
lejowie powiatu piotrkowskiego aresztowa- 
nie niejskiej Antoniny Majerowskiej lat 52, 
stałej mieszkanki Piotrkowa, która dokona- 
ła zamachu trucicielskiego na swego męża 
Jana Majerowskiego, lat 50, a następnie t= 
ciekła z kochankiem do Sulejowa. 

Tło sprawy przedstawia się nadzwyczaj 
sensacyjnie. Majerowscy żyli od dłuższego 
czagii w niezgodzie, gdyż leciwa małżonka 
miała pociąg do prowadzenia 

rozwiązłego trybu życia. 

Małżonek tej nowoczesnej Kleopatry po 
tzątkowo patrzył przez palce na erotyczne 
wybryki swej połowicy, gdy jednak ta cò- 
raz więcej sprowadzała gachów do mieszka 
nią urządzając ż nimi w obecności męża dzi 
kie orgje, postanowił położyć temu kres 1 
poczynił kroki rozwodowe. 


GŁODÓWKA 42 


4 o s 
życie mężowi. EEE 
Majerowska powzięła piekielny plan. 
Zgotowała mężowi obiad, zaprawiając go 
trucizną. Zostawiła wszystko w mieszkaniu 
sama odjechała. Nieświadomy grożącego 
mu niebezpieczeństwa Jan Majerowski, był 
by niewątpliwie padł ofiarą 
mikiwej niewiasty 
W. chwill jednak, gdy zasiadał do obia- 
du, ażeby skonsumować zatrute jadło, przy 
byłe sąsiadki odradziły mu jedzenie | Maje- 
rowski nakatmił przeznaczonem dla niego 
mięsem psa. Pies najadłszy Się zdechł, co 
świądczy 6 tem. że potrawy były zatrute. 
Majerowski złożył meldunek władzom 
śledczym, które po przeprowadzenit wstęp 
nych dochodzeń nakazały aresztowanie tru- 
cicielki. Zatrzymano ją w Sulejowie | przeka 
zano do więzienia śledczego przy Sądzie 
Okręgowym w Plotrkowie. 


—:0:— 


LEGIONISTÓW. 


Rodziny zamierzają interwenjować u wojewody, 


Kielce 22 7 luż szósty dzień trwa 
głodówka 42 legionistów, zwolnionych z 
pracy, i 

Legjoniści zamknęji się w obszernym 
lokalu Zw. Legjonistów przy ul. św, — 
Leongrda w Kielcach | nikogo tam nie 
dopuszczają, 

Przed lokalem gromadzą ste rodzi. 


ny głodujących i grupy ciekawych. 
Wśród rodzin legjonistów i zgroma- 
dzonej publiczności rozeszła się wiado- 
mość, że 14 wycieńczonych lezjonistów 
„, przewieziono do szpitala 
Jak słychać, zwolnieni z pracy w- 
trzymali nowe zajęcia, lecz jch nie przy 
ięli spowodu niskiego wynagrodzenia. 


Tajna gorzelnia w stodole. 


Z Kalisza donoszą: 

Na terenie wsi Nowy = Świat, gm. Kowa- 
le - Pańskie, pow. tureckiego, od dłuższego 
czasu jącyś nieznani sprawcy wypuszczali 
"a rynek prywatny 

większą ilość samogonki. 


"Dnegdaj. brygada. kobifolL skarbowej: w |-Procedat. swój uprawialijuż od kilku-dąty 


Kaliszugna czele z komisarzem Stefanem Szy 
mańskim, przy 

w Dobrej, przychwyciła na gorącym uczynku 
pędzenia samogonki ojca I syna Edwarda i 
Stefana Jarczyńskich. 

Dobrze zakonspirowana gorzelnia, urzą- 
dzona była w specjalnej przybudówce przy 
zagrodzie 'Jarczyńskich. 

Na miejscu zabrano aparat gorzelniczy, 
nowocześnie urządzony, 


CHŁODNIEJ +++. 
Stan pogody w Łodzi. 


Łódź, 22, 7, — W dniu dzisiejszym, 
b godzinie 8 rano temperatura wynosiła 
13 stopni powyżej zera. (Najniższa tem- 
peratura w nocy — 10 stopni powyżej 
zera). 
O tei samej porze barometr wykazy- 
„wał ciśnienie 744,7 milimetra. Tertdencja 
barometryczna — równomierny wzrost 
ciśnienia, l F 
Wiatry pałudniówo*zachodnie z szyb 
kością do 7 metrów. na sekundę z pory” 
wami. +. 
W ciągu Unia dzisiejszego pogodnie 
o zachmurzeniu zmiennetń. Miejscami 
drobny. przelotny deszcz, 
_. Na terenie całego krału temperatura 
w granicach od 16 do 21 stopni powy= 
Żei zera, ! Na! 


GAJEWSKA Konstancja zam. przy ul. 
Napiórkowskiego 53 zagubiła bilet tram 
wajowy wolnej jazdy. 


Y 


EE Aresztowanie szajki. EEEE 


200 litrów zacieru, 


4 litry wypędzonego spirytusu oraz całko 
wite urządzenie, 


Szkodliwi dla państwa gorzelnicy, jak się 
okazało w toku przeprowadzonego rż 
lec 
ze względu ņa dobrze zorganizowaną szajkę 

fee byto bardzo>tredne, nan’ 

Nazwiska pozostałych członków szajki go 
rzelniczej, ze względu na dobro toczącego 
się śledztwa, narazie trzymane są w tajem= 
nicy, w 


-—— 


ECHO 


Kobieta w płomieniach 


Kronika pogotowia ratunkowego, kradzieży i pożarów. | 


wypadła z okna pierwszego piętra i 3d- | pozwoli 


Łódź, 22. 7. — W dniu wczorajszym 
o godz. 9 wieczorem w jednem z mmiesz= 
kań-przy ul. Wólczańskiej 61, zajmowa” 
nem przez 27-letnią Władysławę Bruś i 
30-etnią Stefanjię Borkowska., nastąpiła 
eksplozja maszynki spirytusowej. Znaj- 
dująca się przy maszynce Borkowska 
momentalnie stanęła w płomieniach, Na 
ratunek nieszczęśliwej pośpieszvła Bri 
siówna. której po wielu wysiłkach uda- 
ło sie stłumić płomienie na współloka= 
torce, kosztem mocno poparzonych rąk. 
Na miejsce wypadku przybył niezwłocz 
nie lekarz miejskiego pogotowia ratun- 
kowexo, który stwierdzi! u Bork5wskiej 
ciężkie oparzenia całego ciała. najwięcej 
żaś bioder. Borkowska umieszczono na 
kuracji w szpitalu. lżej poparzontą Wła= 
dysławę Bruś pozóstawiono na miejscit. 
— O godz, 10 wieczorem na skwerze 
przy zbiegu ulic Rokicińskiej i Wodnej 
został napadnięty przez nieznanych 
sprawców į pokłuty nożami 19-letni Ma 
tian Oryga, bezrobotny zamieszkały 
przy ul. Rokicińskiej 9*11. Ofierze za” 
zadkowego napadu udzielił pierwszej po 
mocy lekarz miejskiego pogotowia ra= 
tunkoweco, 
— W domu przy ul. 11-Listopnda 56, 


niosła wstrząs mózgu S-letnia Ryfka 
Adler. Zawezwany lekarz pogotowia ra 
tunkowego Czerwonego Krzyża, po u- 
dzieleniu pierwszej pomocy przewiózł 
dziewczynke na kurację do szpitala dzie 
cięcego Anny Marii. 

— Na ulicy Rokicińskiej wypadł z 
tramwaju i złamał nogę 56-letni Andrzej 
Woźniak, zamieszkały przy ulicy Kazi” 
mierza 7, Woźniaka przewieziono na ku 
rację do szpitala. 

— W dniu dzisiejszym o godz. 7 ra- 
no w domu przy ul. Pomorskiei 125 zo 
stała pobita przez męża, dozorcę wymie 
monego domu 31-letnia Marja Drzewiec 
ka Poszkodowanej. która odniosła oka* 
leczeńia twarzy i klatki piersiowej udzie 
lit pierwszej pomocy lekarz pogotowia 
Czerwonego Krzyża. 

— Wczoeraj o godz, 10 rano w niewiel 
kim lasku należącym do wsi Nakielnia, 
w powiecie łódzkim. znaleziono wiszące 
na sośnie zwłoki kobiety, 

W denatce rozpoznano mieszkankę 
Aleksandrowa 32-letnia Julię Dębowską, 

Zwłoki denatki przewieziono do kost 
nicy miejskiej w Aleksandrowie. 

Dochodzenie prowadzi policia. 


ki na schodach 


Po wódce kwas siarczany... 


Łódź, 22 lipca, Wczoraj późnym wie 
czórem lokatorzy przy ulicy SŚrebrzyń” 
skiej 9 zaalafmowani zostali jękami do 
biegającemi z klatki schodowej. Kiedy 
jęki nie cichły zaniepokojeni lokatorzy 
wyszli na schody, gdzie ujrzeli leżące” 
ġo na stopniach 31-letniego Bolesława 
Kubiaka, lokatora tego domu. 

Jak się okazuje Kubiak, mieszkajacy 
samotnie, wczoraj późnym wieczorem 
wrócił pijany z wizyty od znajomych. 


Znalazłszy się w mieszkaniu Kubiak 
pod wpływem zdenerwowania wynił 
większą dozę kwasu siarczanego, Kiedy 
irucizna zaczęła działać desperat wy” 
biegł na korytarz alarmując lokatorów 
Znalazłszy się w klatce schodowej des“ 
perat upadł i stoczył się ze schodów. 

Zawezwany lekarz pogotowia Czar- 
wonńego Krzyża przewiózł Kubiaka w 
stanie beznadzieinym do szpitala okręgo 
wego Ubezpieczalni Społecznej. 


Dziewczyna bez nosa. 


BEMA Przykry finał „towarzyskiej gry“. ME 


Łódź 22 lipca Niecodzienny wypa* 
dek wydarzył się wczoraj w jednym z 
domów przy ulicy Plaskowej w Chol 
nach. Jeden z lokatorów urządził z oka 
zji jakiejś rocznicy przyjęcie familijne 
dla grona krewnych i znajomych. 
"=*"Kiedy "zabawa "sięgnęła  zeni* 
tu miłbdzi: © spódród« wości gospodarza 
rządzili ary. 1 zabawy. Najwiecej. wić 
szyty się powodzeniem gry 

kończąca się całowanłem. 

Colował w nich zwłaszcza Wiihielm 
Ham, zamieszkały przy ulicy Pilasko*« 
wej 57. | 

Hain nie mógł jednak pocałować urodzi- 


Z ZY PE A Z A A A ZNA 


Z Bałegostoku donoszą: 

Do Supraśla, przepełnionego obecnie 
letnikami, dostarczony został w tych 
dniach przez niejakiego Aleksandra Ła- 
zowskiego transport mięsa. pochodzą- 
cego 

z polajemnego uboju. 

O przywiezieniu do Supraśla mięsa! z 
potajemnego uboju dowiedział się miej- 
scowy weterynarz, który natychmiast 


Z Katowic donoszą: ~ 


Właściciel domu Edward Godoi w 
Szczygłowicach. zaalarmował miejsco“ 
wy posterunek policji, że lokatorka jego, 
26-letnia Marja Lonczykowa, żona Ery- 
ka L. pozbawiła sie w zagadkowych oko 
licznościach Życia. Na miejsce zgonu ue 
dał się natychmiast komendant poste* 
runku. ~ 


Doktór L. BERMAN|Dr. Z. HENRYKOWSKI 


ecjaliata chorób weńżrycznych 
ve puau t reksualnych é 


Cegielniana 15. 
telefon 149-07 
od 8—11 rano i od 4—8 wiecz. 
niedz. i święta od 9—1, 


Dr. Med. 
M KLACZKO 


Chor, uszu, nosa, gardła I krtani 
Piotrkowska 99, telef, 213-66. 
Przyjmuje 12 — 2 i od 5 — 8 po poł. 


Dr. med. 
H KLACZKOWA 
położnictwo i choroby kobiece 
Piotrkowska 99, 


tel. 213- 66, 
przyjm. codz. od 10—12 i od 5—8 po poł, 


Specjalista chorób wenerycznych 
skórnych i seksualnych „= 


miesza, obecnie TRAUGUTTA 9, 


Prryjmnije panów od B—Ilf od 6—9 w, w niedz. I święta 
ay 9—1230 popi Panie od g. 10—I} | od 6—9 mtata; 


Dr. med. MARJA 


LEWINSONOWA 
chor, weneryczne i skórne, 
Plotrkowska 88, tel. 143-63, 


Kosmetyka lekarska Pielęgn. cery i włosów 
Godziny przyjęć od 10 rano do 8 wiecz. 


LECZNICA 


PIOTRKOWSKA 294, tel. 122-89 (przy przyst) 
tramw. Pabjanickich 3 razy dziennie pe: 
mują lekarze wszystkich specjalności, 
Gabinet dent. Wizyty na mieście. Wszolkie za- 
biegi i analizy, Otwarta od 1i-ej r. do S-ej w. 


Porada 3% złote, 


Zatrute mięso dla letników. 
uuu 7 osób zachorowało... 


wszczął dochodzenie, celem ustalenia 
przez kogo mięso to zostało nabyte, 
gdyż w czasie badana mieso okazało 
się szkodl, dla zdrowia. Nikt nie chciał 
się jednak przyznać do zakupu mięsa 
z potajemnego uboju. 

Jak się później okazało. 7 osók, po 
spożyciu tego miesa poważnie zachoro” 
wato, przyczem u trzęch osób wystąpi: 
ły ciężkie objawy zatrucia, 


List matki 2-letniego dziecka. 
EE Zagadkowy dramat małżeński. MER 


Na ciele zmarłej nie znaleziono żad- 
nych oznak mwałtownej śmierci. wska” 
zujących na samobójstwo względnie mor 
derstwo. Wstępne dochodzenia wyka* 
zały. że pożycie małżeńskie Lońnczyków 
w ostatnim czasie 


było wprost niemożliwe, 


Lonczyk bowiem nie poczuwał się do oj 
costwa ?-letniego dziecka i na tem tle 
stale dochodziło między Lonczykami do 
kłótni. 


Zmarła w tajemniczych okolicznoś- 
ciach pozostawiła list, w którym stwier 
dza, że przyczyna jej śmierci jest ojciec 
jej dziecka, Badany przez policię Eryk 
Lonczyk zeznał, Że około godz, 22-ej 
wyszedł z mieszkanią na piwo i po pa* 
pierosy, a gdy Powrócił około godziny 
23.30 do domu. zastał drzwi od miesz 
kania zamknięte. Wobec tego zmuszony 
był wejść do mieszkania przez okno. 
Zauważywszy w mieszkaniu, iż żona je 
go nie Żyje, zawiadomił L. natychmiast 
właściciela domu, a sam udał sie nie- 
zwłocznie po lekarza, który jednak nie 
zdołał stwierdzić faktycznej przyczyny 
śmierci. 

Wobec tego przeprowadzona będzie 
obecnie sekcja zwłok, celem stwierdze* 
nią przyczyn Śmierci. 


wej Katarzyny Kaźmierczakówny, która 
wszystkiemi siłami broniła się przed natar- 
czywością młodzieńca, który wreszcie znie- 
cierpliwiony przemocą pochwycił dziewczy- 
nę. Kaźmierczakówna wymierzyła mu poli- 
czek. (Wyprowadzony z równowagi Hain 


odgryzł wówczas dziewczynie czubek nosa i i 


momentalnie -rzuci się do ucieczki. è 
„Do; okaleczonej, broczącej krwią dziewa- 
«żyny zawezwano pogotowie, - którego le 
karz, po nałożeniu opatrunku przewiózł 
dziewczynę na kurację do szpitala. 
Zawiadomiona o' powyższem policja w 
rezultacie przeprowadzonego dochodzenia 
sprawcę okaleczenia dziewczyny zatrzyma- 
ła. 


ŻYCIE PABJANIC 


Były 


Znany z głośnej afery kolejowej w 
Pabjanicach, były naczelnik stacji pa- 
bjanickiej Stefan Westerski na którym 
ciążą poważ, arzuty, sprzeniewierzenia 
na szkodę Skarbu Państwa, zwolniony 
zosłał z więzienia 

ro złożeniu wysokiej kaucji 
Nadmienić należy, że Westerski 


ŻYCIE ZGIERZA. 


Poświęcenie agencji pocztowej w Białej 


Wczoraj w, Białej odbyła się podnio= 
šta uroczystość poświęcenia nowopow” 
stałej agencji pocztowej. Na uroczystosć 
tę, oprócz naczelnika Urzędu Pocztowe 
wego w Zgierzu Walczaka, przybyli 
kierownicy łódzkich UP. z dyr. poczty 
łódzkiej Cieplakiem na czele, 

W, kościele parafialnym w Białej od 
było się nabożeństwo które celebrował 
ks. proboszcz Tomasik. Następnie miet 
scowę organizacje społeczne udały sig 
w pochodzie z kościoła do agencji, — 
gdzie dyr. Cieplak dokonał symboliczne 
go przecięcia wstęgi i wprowadził agen 
ta powierzając mu jego czynności. Aktu 
poświęcenia dokonał ks. proboszcz Tos 
masik który wygħsit przemówienie o~ 
kolicznościowe, Przemawiali również 
przedstawiciele gminy i kierownik szko 
ły pow. w Białej p. Kasiński. Następnie 
odbyi» się nadanie symbolicznego listu 
poleconego przez Zarząd Gminy do p. 
starosty pow. Brzezińskiego, poczem a- 
gencja była otwarta przez pół godziny. 
dla zwiedzenia.jej przez mieszkańców 
Po zakończeniu uroczystości odbyła się 
zabawa taneczną, zorganizowana przez 
miejscową Ochotn. Straż Pożarną. Agèn 
cja Pocztowa w Białej pełnić będzie na 
razia czynności w zakresie przesyłek po 
cztowych i czynności PKO. Kierowni- 
kiem jej została p. Jadwiga Walczak 


w 


| 


naczelnik stacji na woln 


po złożeniu wysokiej kaucji. 


Zdarzenia i wypadki. 


(—) Prezydent Lebrun wygłosił w 
sons przemówienie, w którem wystąpi 
ciwko agitacji partyjnej, zapowiadałąć | 
sprawiedliwe stosowanie praw ocali 'św 
dy publiczne; „zjednoczenie społecze 

gospo 
Francji, 


(=) Komunizująca organizacja unit 
koniederacji pracy zwołała nową mamii 
cję antyrządową na wtorek w paryskiej 
t, zw. Palais Mutualite, 

(=) Nowy prezydent policji berli 
hr. Melldort udzielił prasie wywiadu, w BH 
rym zapowiedział zaostrzenie akcji zwaai 
nia żydów oraz kół komunistycznych Í 
cyjnych. 

(=) Dyrektor aryskiego 
Banku w Paryżu, Naildeker, cieki, pozoia Prócz ieg 
wiając 100 miljonów franków deficyt FAR językiem 

(—) Wczoraj delegacja 2000 harćedBM jest rzadką 
złożyła na Jasnej Górze srebrny krzyż Miej że przebywa 
cerski, jako wotum na ołtarzu kaplicy, „HQ 


uzdrowić sytuację 


Travell AE 


„(-) W Tatrach poniósł śmierć Study. lej z swoin 
uniwersytetu warszawskiego Kazimierz MQ ATliejszych | 
(—) W Warszawie odbyło się wcłódżYYch w Anglii. 
posiedzenie Rady Naczelnej Z.Z.Z., nab Dskoła stołu 


rem uchwalono większością 4 głosów W 
delegować swych przedstawicieli do ok 
wych zgromadzeń wyborczych 


4 ćźniczka Perl 
kraju) czyli lac 


(—) Pod Wieluniem we wsi Józefów, księż 
Kamionka, znany pijak Feliks Głąb zastał Right Honoura 
swego olca Franciszka, siostrę Franc kapeli „May: 
jej 4-1e p c 


niego syna Stanisława į drągień 
bił macochę, Po czterokrotnem morde 
został aresztowany, 

(=) Wczoraj odbył się w Łodzi 2% — Czy wolno z 
z okazji 30-lecia założenia Narodowa 4 małżęństwa 
Robotniczego, w którym wzięło udział SA= Wiacciwie 
osób z inż. Wojewódzkim i dyr, LudwiWĘ iech oz 
Waszkiewiczem na czele, ) a CM Roy, - 

(—) W jednej z restauracji w KolGpEWYKłe. Życie 
kach zabawiało się liczne towarzystwo fenym zygzaki 
wyjściu z szynku niejaki Bolesław Swadi cząsje wojny : 


many z płyt ; 
tor wywiadu. 


wszczął sprzeczkę z pijanymi towarzysić >, 
zabawy. W. pewnej chwili wydobył nóż ih id polu. Mial: 
czął naoślep zadawać ciosy. Niejaki i kierowniki 
niak padł trupem na miejscu, zaś dwaj dj, Zatrudniając 
cia Jan | Bolesław Smażowie zostali We. Czierech lata 
ranni, Bolesława Swaczyna aresztowanóśi ików i nas: 
(—) Wczoraj nad Łodzią przeszła gnu dk ię 
towna burza z piorunami. Woda zalała Zamkną 


sm się do m 
skrzypkiem 
"dyrygentem 
brzęd trzema 


nice w kilku niżej położonych dzielni 
miasta. W hotelu „Manteuffel” woda wd 
się do kuchni. Pompy strażackie pracowg 
całą godzinę nad usunięciem wody, Pozi 

straż ogniowa pompowała wodę z kilku 


szkań, Wicher zerwał anteny z wielu I mi kierown 
ice w WEB c e "Ty jazzband 
„Jeden z piorunów uderzył na ul. ij STamofonow: 
skiej į lokatorka domu pod Nr. 59 na tel *' Wynagrodzeni 
licy, (Jadwiga Górska, dostała z przeraż0 K f 


ataku nerwowego, M w Mayfair 
yi c cechu miąteodw, ślusarskichj PTZYszłą żonę. 
dzi! odznaczono za 25-letnią prac uFerła* sama. 
Ulricha, Alfreda Gohia, Adolfa" Drewjtża, — Była to mił 
dolfa Gerlitza, Józefa Kulisiewicza, Ro r 
Golca, Józefa Wojciechowskiego | Fr a — opowia 
ka Szellera, bił na mnie d 
M (—) ima me Pow A £o i tańczyli 
u z groźnym pożarem, jaki przed kilku aj 
mi miał miejsce w składzie ORAWA przy plśmy przeja 


Nowo-Zarzewskiej 55, wskazuje wyrał moja zapr 
na to, że pożar był dziełem podpalen w Craydon. 
«zem do podpalenia żyto: nalty | ćw Ne. była-zdum 
W związku z dotychczasowemi wynik e! po 8 tym 
chodzenia: zatrzymani zostali przez poli pos vili 
obaj współwłaściciele spalonego sktaduz teow 


Landau | Mendel Szternberg. Nadto, jak Sytuacja nie I 

dowiadujemy, zatrzymani zostali wczor 
ednego ze Wo aścicieli składu oraz 
urent firmy Landau i Sztęrnberg. Za 

many również został dozorca składu. 
Cała piątka osadzona została w a 

pray Wydziale śledczym, 

alsze dochodzenie trwa. 


swoim czasie uchodził za wielkiego 
lacza społecznego miasta,- piasti 
szereg poważnych mandatów w różnWY Wj: SC 
organizacjach i instytucjach społeczn 

Podczas pobytu w więzieniu We: 
ski zrzekł się pod presją pewnych © 
ników mandaty ławnika, natomiast z 
nych mandatów dotychczas jeszcze 
zrezygnował. Obecnie wszystkie or 
zacje j instytucje do których załeź 


a STRESZCZ 
*Tzystojny Hen 
wielkim magaz! 
fit na zgryźliw 


Westerski noszą się z zamiarem wył r Ród 
ślenia go z listy swoich członków. głie į zagroził 
Opinia społeczna miasta doniag< wtórnej sl 
jaknajrychiejszego przeprowadztnia “figs ta spostrzegł: 
dztwa szczegółowego w tej sprawe | p, nego spotk: 


PIES RZUCIŁ SIĘ NA CÓRKĘ SV 
PANA 


Straszna przygoda młode} meęż 

Właściciel domu przy ul. Karola 
Pabianicach niejaki Szurek posiadał ŚR 
brzymiego psa wilką który siat ff 
strach w tej dzielnicy miasta. W d Pok i 
onegdajszym pies $puszczony z uwifiygącrzeń. Sir 
„rzucił się w pewnym momencie na Ke Dostat Rie ta 
dującą na wówczas na ulicy zamęź. fp ‘ię w dysputę z 
kę Szurka. — Budzyńską, Rozległ gta nieobecność 
straszny krzyk napadniętej, która wig, vzbudziła w 
2 psem runęła na zimie. a 2, co go 

Rozwścieczone zwierzę, w okrof?iiky na dworcu. 
sposób pogryzło nieszczęśliwą kobi s 
wyrywając jej zębami kawały ciała. 
Przechodzący wówczas ulicą mies% Matka Ctiubt 
niec tejże ulicy Dolewka dopadł do Ptzynia. znajdu 
I ścishął mu rękoma gardło, dzięki teak, ` 
uratował życie leżącej już beż prz: "Idź! Posłara 


h, Rolę kobiecą 


„e Amptill, prz 
a 


4 

Henrykowi wy 
wga. Od tego 
ERO ie na dobr 
(Tóby kosztow 


Á -e - - 


ności w kałuży krwi kobiecie. Na PRlę nag pa 

moc pośpieszyli sąsiedzi i psa obezw/%o po 

niono. Strasznie pogryzioną Budz C o to. żeby 

odwieziono do szpitala, a tóryby zarabia: 
Psa poddano badaniom  lekarski% jęgy + ważę a 


które ujawniło na szczęście że pies 
jest chory na wściekliznę. 

Stan chorej jest bardzo groźny. 
oddany został pod dozór. 


zl za tobą % 


pił = mi — " 
Poszła pocałow: 


vystąpil 
y>wiadałąć 


A] PARYŻ w lipcu. 

lany jest w czasie lata cu- 
cami i nawet księżniczka nie 
y aca w nim żadnej uwagi. Mimo to 
a przyznać, że córka króla Mala- 
pochodzenia czysto europejskiego 


ikcji zwałć 
cznych 4 


) Travel b | i 


sp językiem holenderskim i malaj- 
db. Jest rzadką osobliwością tem bar- 
3 p "9 Że przebyw: En AET K 1+45 

i kaplicy. 40 przebywa w Paryżu w podróży 


i : k p s ż 
mierć studii konej z swoim mężem jednym z nai 


fac 9 stołu siedzą trzy osoby: 
| a czka Perła“ (jak ją nazywają w 
Hktaju) czyli lady Elżbieta Brooke, 


í Józefów księżna Sarawaku, 
e Prada | SĘ Honourable Harry Roy: dvrv- 
SEE kapeli Mayfai ZOZ T ys 
i drągiem Me peli „Mayfairo Hotels" w Londy 


many z płyt gramofonowych 
jator wywiadu. 

= Czy wolno zapytać o historię mło 
Małżeństwa państwa? 


n mordersi rawa 


= Właściwie nie! — odpowiada z 
iechem Roy., — Nie jest ono takie 
JJ w Kog Wykłe. Życie moje biegło zawsze 
varzystwo, lonym zygzakiem, Ojciec mój umarł 
sław Swai Czasie wojny światowej. Brat mój 


*w polu. Miałem wówczas 15 lat i 
kierownikiem fabryki 


zatrudniającej 200 robotników. 


w Zamknąłem więc fabryke i 
mem się do muzyki, Początkowo by 
"skrzypkiem w małych barach. po 
" Uyrygentem własnej kapeli wkoń- 
i Przed trzema laiy „Mayfair Hotel“ 
U mi kierownict. swojej słyunej or” 
"Ty jazzbandowej a radjo į fabryki 
£ramofonowych płaciły mi wyso” 
„A, Wynagrodzenia za prawo transmisji. 
MM w Mayfair Holel poznałem mo- 
zyszłą żonę. Ale o tem opowie pa 
serja“ sama.. 
— Była t» miłość od pierwszego wej 
la — opowiada skolei księżna — 
il na mnie duże wrażenie. Pozna” 
fo i tańczyliśmy razem, potem od 
aliśmy przejażdżki pa parku Hyde. 
4 moja zaprosiła męża do naszej 
w Craydon. Mój maż podobał się 
ie była-zdumiona. cdv oświadczy- 
lt po 8 tygodniach, że 
y skladuż Postanowiliśmy się pobrać. 
Nadto, jaki *Vtuacja nie była łatwa. Mój ojciec 
ll wczor 


ię z kiiku 
z wielu 


oné w 


We: 
wnych cal 
tomiast z STRESZCZENIE POCZĄTKU: 
jeszcze yrzystojny Henryk Gossop, sprzedawca 
stkie orz wielkim magazynie „Jonathan i Drakes’ 


ię 
fit na zgryźliwą klientkę, która poskar- 


DA FANA się szefowi oddziału, p. Hattery, że zo- 

arom WI źle obsłużona. Hattery wezwał go do 

łonków. gole i zagroził Henrykowi redukcją w 

doniagć owtórnej skargi klienta. Narzeczona 

adztnia Shi żę spostrzegła jego zły humor podczas 
’ rnego spotkania. 

ma Przyjaciel Albert Porgson zaproponował 


4 objął rolę w teatrze amatorskim in- 


Rolę kobiecą miała grać z nim piękna 


èl mężat! jj PPt, przyjaciółka reżysera Bink- 
Karola 4 Hen, ; 
enrykowi wyznaczono rolę hrabiego 
posiadał iga. Od tego czasu Violetta zagarnęła 
y siał Sobie na dobre. : 
ła. W dgs sby kosztowały Henryka wiele pracy 
ny z u korzeń. Sir Mostyn, zachwycony grą 
ncie Ów na premierze, wydaje dla nich przy 
cie na ti Dostał się tam m. i. Henryk, który wda 
' zamęź. ORSę w dysputę z córką Mostyna — Bertą. 
Rozlegt nieobecność Henryka w domu Chub- 
która w wzbudziła w wrażliwej duszy Violetty 
ę. tjrzenia, co do stałości jego uczuć. Nie- 
= lewanie Henryk zostaje ranny w wy- 
wo U na dworcu. 
iwa kobić?. n © 
ły ciała. | Uw" 
A ri Matka Chubbowa zebrała wszystkie 
;zyni jdujące si osięgu jej 
dzięki teak ia, znajdują ię w dosięgzu jel 
= Ni a „ldź! Postaraj się wyspać i zastanów 
a ceni e nad radą matki. Czarna skóra, to ty!- 
Budz skóra i nic więcej. Kobieta powinna 


saç O to, żeby mieć swój dom i meża. 


lekarski jez, 


że pies przy pieniadzach. Holny taki i nie 


za tobą świata. 
troźńy. Pi 


By zarabiał. Rozumiesz? Ten Bhat 


— Hm! — Violetta skineła głową i 
szłą pocałować ojca. — Żebym to ja 


ilość od pierwszego wejrzenia. 


dpelmistrz meżem córki króla Malajów. 


Podróż poślubna białej księżniczki. 


jest panującym księciem, członkiem lz” 
by Panów moja siostra poślubiła lorda. 
Aile historja skończyła się dla nas pO- 
myślnie. Zadepeszowałam do Kaying i 
w pięć dni później ojciec udzielił nam 
telegraficznie swego błogosławieństwa.. 

— To brzmi wszystko jak bajka 6 
królewnie. Albo mówiąc językiem ©i- 
czyznv pani, jak hisiorja © MurGa'aurz 
i MurHalock. 

Jak widzę moja nowa ojczyzna mie 
jest panu obca? — odzywa sie ze zdzi- 
wieniem Roy. 

Sarawak jest równie częścią Europy 
jak uześcią Azji. Czy zna pan awantur 
nicze wypadki, które doprowadziły do 
jego utworzenia? Opowiem je panu w 
krótkości. Przed stu laty Sarawak bvł 
czemś w rodzaju 

raju korsarskiego. 

Kraj należał oficjalnie do sułtana 
Borneo. ale bandyci i korsarze chińscy 
nie troszczyli się o to. Ograbili dwukro 
tnie własną stolicę. Brunei tak gruntew 
nie że nie zostawili w kasach ani jednej 
rupii. Wtedy zjawił się pradziadek me 
go ojca. James Broocke. z swoim iach- 
iem. „Royalista“ mając na pokładzie 20 
ludzi i 2 stare armaty i zawinał w Bru 
nei. Był on oficerem. Wschodnio-Indvyj" 
skiego Towarzystwa i odbywał podróż 
dla przyjemności, Gdy w r. 1838 wylą” 
dował w Bruli, wrzała właśnie w ca- 
tej pełni wojna. Sułtan Muda Hassim zo 
baczył owe armaty na jachcie i prosił 
mego pradziada ażeby mu pomógł w 
wojnie przeciw Dajakom. James Brooc" 
ke wygrał wojnę i wdzięczny sułtan 
manowa!ł go 

radżą Sarawaku. 


James Broocke stoczył 
Korsarzami szereg zwycięskich poty- 
czek ale wkońcu pos”rzeczał sie rów" 
nież z sułtanem zdobył w r. 1846 jego 
stolicę I zmusił ro do uznania jego zu- 
nelnei niezawisłości I odstapienia mu ca 


następnie z 


Zabawa i sport rozwija tężyznę naszej 
młodzieży i wywołują zbawienny, zdrowy 
głód. Już po niedługim czasie stwierdza ka- 
żda matka idealny rozwój swych dzieci, 
którego nie móżna sobie wyobrazić bez 
smstznych 1 odżywczych. budyni Oetkera, 
podawanych na deser. Rumiane policzki Í 
roześmiane oczy oto najlepsze świadectwo 
zdrowia młodego pokolenia, 
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Przedruk wzbroniony 


mogła dostać takiego, jak tatuś. 

— Nie dostaniesz — wtrąciła matka. 
— W oczy ci to mówię, tobie į jemu. Ta 
cy nie rodzą się na kamieniu. 

— Mamunia i tatuś — rzuciła przez ra 
mię Milly — stanowią przykład senty- 
mentalnej iluzji wrażliwych natur. Jeżeli 
weźmiemy ptaki... 

— Ani słowa o ptakach — zirytowała 
się matka. — Paskudne twory. Dlategu 
ich nie trzymam. Wolę koty. ; 

— Ja nie chciałam mówić o ptakach 
w klatce... 

— Będziesz ty cicho? Dosyć już mam 
tych bolszewickich sprośności... 

Zapanowało milczenie pełne szczęku 
talerzy, pluskania szmaty w wodzie, mrii 
czenie kota. syku gazu, szelestu firanki, 
kotysanej wiatrem i astmatycznego sapa 
nia Chubbowej. Nagle Chubb chrapnał 
głośno i poruszył sie na sofie. Chubbowa 
chciała się podnieść, ale mąż ją uprze- 

ił. 

W Położę małego do łóżka, Róziu. 

7 ledwie dyszySz. 

7 ej A zh położę — wtrąciła Violetta 

— Tyś dzisiaj nieswója, córuchno. 
Niech cię ojciec wyręczy. 

W oczach dziewczyny zabłvsł łzy.. 

— Nie. tatuńciu. Ja go tak kocham. 

Pochyliła się nad sofą. Wzięła małego 
na ręce. 

Ài Luli. lali. Paidziesz z Violi. Niech 
biedna mamunia odpocznie. 

Przytuliła zo gwałtownie do siebie.. 
Riedna asierocona Violetta. Biedna opusz 
czana Violetta.. 

Był piękny jakby zeszedł żywcem 
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łej zachodniej części swego państwa, W 
r. 1847 pojechał do Londynu. Londyn u” 
znał go swoim obywatelem honorowym 
a rząd brytyjski mianował go guberna- 
torem Labuanu i generalnym konsulem 
na wyspię Borneo. W roku 1863 uznała 
Anglja niepodległość królestwa Sarawa” 
ku. Potem były znów liczne bitwy z 
korsarzami i powstańcami a w roku — 
1807 nawet stolica nasza Kuting 
wpadła w. ręce powstańców 

Po śmierci Jamesa Brooka następca 
jego mój dziadek Charles Johnson Brooc 
ke zawarł pakt o nieagresji z Anglja 
Od tego czasu panuje spokój zwłaszcza 
od roku 1888 gdy sułtan Borneo uznał 
zwierzchnictwo Anglii. Od tego czasu 
Sarawak stał się krajem kwitnącym. 
Jest on dzisiaj trzykrotnie większy od 
Belgji į posiada 800,000 mieszkańców. 
Ma własny parlament, własna armię i 
własny skarb. Kraj zajmuje się głów- 
nie eksportem pieprzu i sago. Mój ojciec 
sir Vymar który otrzymał w Cambrid 
ge doktorat nauk politycznych i moja 
matka z domu lady Esher która napisała 


kilka literackich utworów 


stworzyli w kraju mowoczesne szkolni- 
ctwo a mójojciec zamierza stworzyć 
obecnie w stolicy uniwersytet. Nasi żoł 
nierze znajdują się pod komendą malaj- 
skich oficerów i Anglja nie miesza się 
do naszego rządu, składającego sie z 8 
ministrów, Mieszają sie tylko Japończy 
cy, ale my się bronimy. Sarawak ‘est 
pierwszym krajem który wprowadził 


| dol 


uaJESTEJYte uszryKazenie 
pociąga za sobą 


39000 pielęgnpwanin Twych sębów 


AENA 
Bie aanipóboj więc eys go sgóczkiea CHEBIA 


Zemsta poustatusiałego amana. 
pei] 


A Ucieczka do lasu. 


W małej wiosce Ferhoet rozegrał 
się krwawy dramat miłosny, 42-letni zol 
nik Ernest Ramard, ojciec czworga dze 
ci i wdowiec od 4 lat zakochał sie 

w młodej dziewczynie. 

Adrienne Lebreton, lat 22 którą 
chciał uwieść. . Dziewczyna opierała 
mu się skutecznł:, co podtatusiałego a” 
manta wyprowadziło z równowagi i po 
budziło do krwawej zemsty. Ramard 
zaczaił się na podwórzu fermy. należą 
cej do rodziców dziewczyny i spostrzegł 
szy ją wychodzącą ze stodoły qdda! 
da nief 4 rzał z fuzji, raniąc ją bardzo 


niebezpiecznie w ramię. Towarzysząca 
pannie Lebreton 6-letnia dziewczynka 
została także raniona odłamkiem śrulu, 
ale mniej groźnie. Napastnik rymcza” 
sem udał się na wieś gdzie usił ;va!ł ie- 
szcze wywrzeć zemsię na pewnym mio 
dym człowieku. którego poczytywał 
za swego rywala. 

lecz został spłoszony i zbiegł do . laSu. 
Ramard zabrał ze sobą do lasu strzelbę 
i większą ilość naboi co dowodzi, że za 
mierza się bronić i odegrać rolę słynne 
go bandyty korsykańskiego. Zbieza mo” 


—000— 


Pięciu braci i 

W Oviedo w prowincji Burgos ob” 
chodził w tych dniach 50-tą rocznicę 
wsiąpienia do zakonu O. Epifanjusz kar 
melita. Jubilat w ciągu dlugich lat bvł 
misjonarzem w Ameryce. Polwisiowti, 


pracując kolejno w Peru i Chile. Posia” 
da on w zakonie karmelickim czterech 


OBSERWATORIUM ASTRONOMICZNE 


EEEE w letniej rezydencji Papieża. 


W najbliższych dniach do Castel Gan 
fo uda się specjalna komisja. która do 


wysokie cła ochronne przeciw japońskie kona przeglądu przeprowadzonych do” 
mu dumpingowi i skontyngento w t smi tychczas robót restauracyjnych. Papież 


grację japońską. 


uda się prawdopcdobnie do swej letniej 


— Podziwiam z jaką łatwością orjen rezydencji w końcu lipca lub na począt” 
tuje się w pani w trudnych sprawach | ky sierpnia. 


państwowych. 


— To nie dziwnego — uśmiecha Sie | stawiciele firmy Zeiss. 


księżna — Historja Sarawaku jest tema 
tem mojej doktorskiej dysertacji.. 

— Ach tak, oczywiście! Czy podróż 
poślubna skończy się w Sarawaku? 


Do Castel Gandolfo przybyli przed” 
bv zmontować 
nowy wielki teleskon, 
przeznaczony dla papieskiego obserwato 


w jednym zakonie. 


dwie Sio 


szukuje żandarmeria. 
stry 


braci i dwie siostry. Siostrzeńcem jezo 
jest również O. Silverio, obecny prowin 
cjał z Burgos, znany wydawca dzieł — 
św. Teresy i św. Jana od Krzyża oraz 
autor szeregu wybitnych prac z historji 
zakonu. i 


—— 


rium astronomicznego. Kierownik tego 
obserwatorium. O. Stein T. J. udał się 
na międzynarodowy kongres astrono- 
mów do Paryża i Berna, ale powróci do 
Caste! Gandolfo jeszcze przed przyby” 
ciem tam Ojca św. W letniej rezydencji 
ma złożyć swe listy uwierzytelniające 
nowy ambasador włoski przy Stolicy 
Apostolskiej hr. Piznatti Morana di Cu- 
stozza. dotychczasowy ambasador wło- 
ski w Paryżu. 
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Kupiony znaczek F.0.Me 


do 
czy 


Fript i przez Singaporę udamy się 
Kutjing. Ale niewiadomo jeszcze, 
tam zostaniemy. 

— W każdym razie nie na zawsze 
-= wtrącarRoy—Od+ czasu -do -Cza5U 
dawać przecież będę koncerty w Ľondy 
nie w Paryżu. Z. 


filmu — myślała. — Ja tylko wiem, jaki 
on był słaby i jak mu szkodziła ta uroda. 
Żebym się tylko mogła dowiedzieć co się 
z nim stało. Może umarł! Nie! Wyniósł 
się tak ukradkiem, bo chciał mnie porzn 
cić, okrutnik! 

— Idź z nim zaraz — ostrzegła matka 
— bo się roztrzeźwi na dobre. 

— Chciałam go trochę potrzymać— 
wyrzekła z wysiłkiem Violetta. Pewnie 
przyjdą czasy, że rzadko będę się mogła 
tknąć białego dziecka. 

To już była kapitulacja. Wyszła, za- 
trzaskując drzwi. 

— Co ona? — Sapnęła matka Chubbo 
wa. — Że to jei przyszło do głowy... 

Ojciec Chubb potar?ł się po policzku. 

— Niema się có dziwić. Zastanowiw- 
szy się, Róziu, czybyś i ty nie wolała, że 
by twoje wnitki.... 

— Czy heban nie piękniejszy od so- 
snowej deski? — odparła wyniośle żona. 
— Violetta robi karierę: Architekt, to nie 
to co subjekt z bławatnego interesu. 

Milly odetknęła gumową zatyczkę w 
zlewie i spuściła z pluskiem pomyje.. 

— Krzyżowanie gatunków w na- 
turze — rzuciła przez ramię — przy- 
nosi często bardzo” dodatnie rezultaty. 
Podług Darwina w ten sposób powstają 
rasy. Jeżeli weźmiemy człowieka. to od 
rzuciwszy mit o Adamie i Ewie, pocho- 
izimy od małpy. H. G. Wells utrzymu- 
je. że od lemura. Ale ostatecznie, pra” 
człowiek mógł być skrzyżowaniem mał 
bv z lemurem. 

Matka Chubbowa zacięła usta į za- 
czerwieniła się jak burak. 

— Nigdy w życiu nie słyszałam ta- 
kich paskudnych obrzydliwości. Mówisz 
tak jakby twoja rodzina pochodził1 z nie 
nażerii. albo jakby twoja siostra miała 
wyjść za zwierza z dżungli. 

— Mamunia przekręca moje argumen 
ty — zaprotestowała z godnością Mily. 
, — Piśnii mi jeszcze słowo. a dosta- 
niesz rzemieniem. 

— Stanowisko mamuni jest zupełnie 
nieracjonalne. 

— [Idź spać. Niech ci rozum powie. że 
noc jest do spania. 

Milly wyszła posłusznie. ale z głową 
do sórv. 

Matka Chubbowa wyciągnęła 
zatłuszczonych kart, 


talię 


tworzy miljony == potrzębne na budowę 


polskich okrętów wojennych! 


Í — Zobaczę, czy król pikowy wypa- 
dnie dla Violetty. 

Qjciec Chubb sięgnął po książkę. 
Matka zaczęła rzucać karty na stół. Na 
gle zgarnęła je na kupę. 

Diciec odłożył książkę. 

.— Wyszedł król pikowy? 

Rozległo się stuknięcie drzwi fron“ 
towych. 

— Przyszedł — odparła Chubbowa. 
m Iye spać. 


ROZDZIAŁ XXXVIII. 

Dla Violetty dni niezdecydowania. 
Bhatsu w roli oddanego wielbiciela. 

— Nie chodź po mnie codziennie do 
skkłepn. Nie lubię, żeby się kto tak za 
mna włóczył. Nerwowa jestem. 

— Trochę grzeczności dla białej li- 
[i =- odparł niewzruszony Bhatgu. 

— Ale ja tego nie lubię. Biała lilia: 
Głupi! Ciągle to samo! 

— Musi polubić. Musi sie przyzwy” 
czeić do wiernego sługi zawsze przy 
jci boku. 

Bhatsu recytujący wyznania śpiewnie 
monotonnym głosem. Bhatsu uparty, 
cierpliwy. czarny. ognisty, niezgłębiony 
jak jego olbrzymie. melancholijne oczy. 
Bhatsu — zagadka. Bhatsu — tajemni- 
czy syn Wschodu. Bhatsu taki elastycz” 
ny. cichy posuwisty w ruchach. iż Vio 
lecie zaczęło się wydawać. iż sama cho 
dzi sztywno i niezzrabnie jak na szczu- 
dłach. Bhatsu. który nie nastawa? na iei 
swobodę j w niczem nie hamował jej na 
tury. Bhatsu — swobodny. niezmienny 
wschód w zachodnim stroju. Bhatsu — 
rytmiczny, hipnotyczny. jakby nieodpar 
ty. Przemożny. nieuchwytny. nieuniknio 
nv zalewający. fak głębokie wody. Vio- 
leita tonaca w śmiertelnej toni. Violetta 
usiłująca przeprzeć to — co on ignoro- 
wał ito. czego nie chciał uznać. 

— Nigdy nie wiem, co myślisz — rze 
kła kanryśnie. wracałąc z nim do domu. 

— Myśle o miłości dużo į wciąż — 
odparł serdecznie Hindus. — Zawsze. 


miłości. 

Violełta zapanowała nad sobą ostat- 
nim wysiłkiem woli. Księżyc. jego księ” 
ŻYC. 

Staneli przed domem ; Violetta wst” 
nata tlncz w zamek 

Bhatsu poszedł do swego pokoju. alt 
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zaraz potem zeszedł za nią do kuchni. 
Ojciec Chubb nakrywał do stołu. Matka 
Chubbowa nachyłała się nad skwierczą 
cą blachą. Milly robiła coś na komodzie. 
Violetta zdeimowała pantofle i rozciera” 
ła znużone stopy. 

— Późno.dziś przyszłaś, Violetta — 
zauważyła matka. 

— Siedziałam w sklepie pół godziny 
dłużej. bo zginęło. trochę towaru — ob- 
jaśniła Violetta, — Narobili piekła. Osta 
tniemi czasy zdarza się to dość czesto. 
Byta policja. 

— Czy wyszperali, kto kradł? 

— Zdaje się. że ta nowa. ła, coma” 
mie mówiłam, taka dumna. Ale żał mi 
jej. Tak płakała... Ma kogoś chorego w 
domu i nie mogła wszystkiemu modo- 
łać. Byłam rada przez jedną minutę, ale 
kiedv się dowiedziałam... j l 

— Cywilizacja zmusza do komedii 
pozorów— krzyknęła od komody Milly. 
— Jak dorosnę, będę rozsądna. Będę... 

— Będziesz taka sama jak inne — 
przycięła matka — albo wsypiesz się 
tak jad ta biedaczka. | 

— Nie. Nie mam  zrabieżczych in- 
stynktów. Panna Postlethwaife, nasza 
nauczycielka, powiedziała mi to w osta 
tni wtorek, na specjalnym wykładzie 
dla starszych uczennic. 

— Oi, ty pytlo — rzekła Violetta. 

— Chyba pan Bhatsu nie czekał na 
ciebie — zapytał nieśmiało ojciec. 

— Czekał. Chciałam, żeby odszedł, 
ale... 

— Zawsze czekam na księżyc mojej 
miłości — przerwał Bhatsu wmykając 
sie do kuchni. 

Matka Chubbowa przewróciła Kotlet 
widelcem, Milly złożyła kajety na je- 
den stos, mały Herb zapiał: 

— Hoo! Hoo! Kto chce wegiel? Kto 
chce węgle? 

Bhatsu przysunął się do stołu z ciem 
na twarza. pofałdowaną uśmiechem. 

— Rodzino Violetty — zaczął śpiew 
głosem — przychodzę tu dzisiaj 
nim pokrzepicie się chlehem — spojrzał 
na patelnię — i mięsem, pokrzepić was 
dobra nowiną. pokrzepić was niespo- 
dzianka. 

Violetta zaśmiała się brzydko. 

. d. c. m 


ECH ZE STOLICY 


Warszawy w kilku wierszach 


W najbliższym czasie wydział ogrod- 
niczy zarządu miejskiego podejmie nowe 
roboty inwestycyjne z kredytów, prze- 
widzianych w budżecie nadzwyczajnym 
na rok 1935-36 w sumie 75.000 zł. Miano- 
wicie kontynuowana będzie robota przy 
budowie parków: na Żoliborzu dolnym 
w granicach 12,000 zł. I na Woli w grani 
cach 30,000 zł., przy zakładaniu dalszych 
zieleńców na ul. Ursynowskiej kosztem 
10,000 zł., urządzeniu nowych pasów 
ziełeni na Żoliborzu na ul. Krasińskiego 
Marymonckiej, Al. Wojska Polskięgo i 
pl. Wilsona w granicach 5000 zł., wykoń 
czeniu zieleńca na ul. Niegolewskiego na 
Żoliborzu (3000 zł.), dalszych pracach 
przy urządzeniu skwerów na wybrzeżu 
Kościuszkowskiem (5000 zł., trawników 
i zieleńców na terenie schroniska na An- 
nopolu (5000 zł.), wreszcie urządzeniu 
trawników na rondzie parku Paderew- 
skiego i na ul. Grochowskiej. 


Dnia 9 bm. wyszła z mieszkania rodzi 
ców w domu nr. 11 przy ul, Rawskiej, 
14-letnia Halina Myszkówna, która zagi- 
nęła bez śladu. Zachodzi podejrzenie u- 
prowadzenia. 


Ponieważ walka z tolerowaniem nie 
rządu w hotelikach nie przyniosła dotąd 
należytego rezultatu, policja warszawska 
przeprowadziła znowu wielką obiawę w 
kilkunastu podrzędnych hotelikach, do- 
konywując rewizji pokojów i ksiąg mel- 
dunkowych. W wyniku rewizyj sześciu 
hotelarzy warszawskich aresztowano. a 
sprawy ich przekazano prokurałorowi. 

0 my CJ + a = ay, A WI 


Dzięki wpływom z pożyczki inwesty 
cyjnej, Fundusz Pracy uruchomił na tere 
nie Warszawy i woj. warszawskiego wie 
le dodatkowych robót publicznych. Na 
terenie stolicy rozpoczęto m. in. budo» 
wę nowych ulic na przedmieściach, ma 
co przeznaczono 700.000 zł., roboty ziem 
ne przy wiadukcie na Żoliborzu 180 tys. 
zł. , roboty ziemne na Wzgórzu Zamko- 
wem — 100 tys. zł. oraz przy dbwałowa 
niu Wisły — 76 tys.zł. Poza tem prze- 
znaczano również 44 tys, zł. na budowę 
kolonij letnich dla dzieci najuboższych 
mieszkańców stolicy. Jeżeli idzie o woj... 
warszawskie, to wpływy z pożyczki in= 


westycyjnej, przeznaczono m. in. na by-| * 


dowę wodociągu w Łowiczu, Sochacze- 
wie. Włocławku i Płocku, na wykończe- 
nie rozpoczętej budowy rzeźni w Pułtu- 
sku, Płocku, Kutnie i Ciechocinku, budo 
wę kanału w Żyrardowie, budowe ulice i 
roboty ziemne w Żyrardowie, Płocku, 
Włocławku, Kutnie, Łowiczu, Pałtusku, 
Sochaczewie. Płońsku, Wołominie, Ra- 
dzyminie, Nieszawie, i Aleksandrowie 
Kujawskim, budowę drogi Radość—Fale 
nica — Otwock, odwodnienie Puszczy 
Kampinowskieł, regulację rzeki Orzycy, 
budowę lotniska w Spale oraz budowę 
kolonji inwalidzkiej im. Marszałka Pil- 
sudskiego w Gołodczynie. _ 
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JAN MOURA, 


Bożyszcze. 


|KRATECZKI. 


LIU 


Pieniążki w szufladzie. 
mm KIEGRZECZNA JÓZIA, mum 


Głowa posiada takie dziwne właści- 
wości, jest narządem tak delikatnytn, że 
nie znosi ciężarów, chyba. że tym cięża 
rem są rogi. Istnieje wprawdzie teore- 
tyczny sposób, który przewiduje wlewa 
nie oleju do głów. ale olej jest stosunko” 
wo zbyt drogi. aby operacja taka. wozó 
le kalkulowała się. Wiadomo zresztą. że 
tylko głupi ludzie mają szczęście. stad ty 
le właśnie naiwnvch zdziwień, odnośnie 
pewnych oscbistości na niektórych spo- 
łecznych stanowiskach. 

Człowiek głupi jest istotą, jakżeśmy 
to już stwierdzili, szczęśliwą. Głupota 
iest mu wielce miłą. nietylko, że mu nie 
przeszkadza, ale nawet przeciwnie. po- 
maga. Człowiek głupi zawsze dostaje 
mądrą żonę, która jeśli jest bardzo mą” 
dra. utrzymuje męża w mniemaniu. że 
on właśnie jest ten mądrzejszy, każdy 
bowiem głupiec lubi rozprawiać o swym 
rozumie, Człowiekowi głupiemu nie wy 
tłumaczy się. żę jest głupi. Przeciwnie, 
jest on święcie przekonany. że zdyby 
świat składał się właśnie z takich mędr 
ców jak on, byłby raj na ziemi. 

I zresztą kto wie, czy nie ma głupiec 
racji? Przecież jeśli godzimy sie. że glu 
piec ma szczęście. to wielu głupców po 
winno mieć wiele szczęścia, a więc 
Świat, złożony z samych głupców. bę” 
dzie zbiorowiskiem wszelakiego szczęś 
cia. pomyślności itd. 

Mimo idjotów czasy sa cieżkie. Przed 
wojną było zupełnie inaczej. Najlepiej 
można to zaobserwować nawet w szko- 
łach, gdzie zmienione warunki życiowe 
uniemożliwiają nauczanie według daw” 
nych systemów. Udowodnił to niedaw* 
no mały Morycek (svn starego Kugel- 


szwanca). Nauczyciel zapytał 
szkole: 

— Jeśli twój ojciec będzie miał 
21.429 zł.. a na założenie interesu potrze 
buje 50 tysięcy złotych, to ile będzie je- 
szcze musiał pożyczyć pieniędzy? 

— Nic. panie profesorze, — odparł 
Morycek. na resztę wystawi weksle. 

Morycek to jest jedyna pociecha Ku 
zełszwanca, który strasznie narzęka na 
złe czasy, na rozrzutność swojej żony 
itp. Zwłaszcza. że Salcia Kugelszwanc 
lubi by o niej mówiono. u niej bywano, 
zachwycano się itd. 

— Panie Kugelszwanc — powiedzia 
łem mu kiedyś — wieczory muzyczne 
pańskiej żony sa znane w całej Łodzi. 
Ale one muszą kosztować pana ładne pa 
rę złotych? 

— Pan się pyta? Co to kosztuje! Za 
mawia pn,moja Salcia kwartet muzvcz” 
ny to co pan myśli przyjdzie do grania 
jeden. zaraz czteręch się zwali! 


KRADZIEŻ. 

Józefa Brzyszkówna z zawodu pro” 
stytutka, była na „stancji“ u „cioci* He 
ienv Pietrykowskiej przy ul. Marysiń- 
skiej. W dniu 19 maja rb. Brzyszkówna 
wstała bardzo wcześnie. zabrała leżące 
w szufadzie Pietrykowskiej „zarobione” 
65 złotych w gotówce oraz sukienki itd. 
i nie powiedziawszy „dowidzenia“, po- 
szła, 

Gdy Pietrykowska obudziła się l 
stwierdziła brak Brzyszkówny. a głów” 
nie pieniędzy, zawiadomiła komisarjat. 
Sąd Grodzki skazał Brzyszkównę na 3 


miesiące aresztu. 
Jerzy Krzecki, 
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Nazwała go małpikrólem_f= 


EM Awantury papierowych małżonków. 


Ze Lwową donoszą: 

Panna Antonina Ksenia X. niewia- 
sta licząca ponad 50 wiosen życia, kraw 
cowa z ul. Kochanowskiego. była jedną 
z najgorliwszych klientek sadu. Nic 
więc dziwnego, że często odwiedzała 
kancełarję Sądu, której dyrektorem był 
około 60-letni sekretarz, a zarazem je- 
szcze kawaler. pan Władysław N. 


Nie można się też dziwić, że panna 
Antonina Ksenia, zakochała się w panu 
dyrektorze, a zwłaszcza w nadziei na 
emeryturę po nim. Zaś jako konsekwent 
na w miłości, nazliła, aby czemprędzej 
szedł z nią do Ślubu, zanim wręcza mu 
dekret przenoszący go w stan spaczyn= 
ku. Zapewniała go. że iest osoba niebie 
dna. bo ma w Narolu kawałek pola, a na 
książeczce 100 dolarów, a cały ten po” 
sag odda mu na własność 


w dniu śłubu, 


P. Władysław dał się skusić i postano” 
wił zostać tym szczęśliwcem. Antonina 
Ksenia we wrześniu 1933 r, zaintabulo- 
wała na p. Władysława swe pole w Na 
rolu i ofiarowała mu swą książeczkę na 
100 dolarów. P. dyrektor również do- 
trzymał swej obietnicy. I stangli w ko- 
ściele OO. Bernardynów na ślubnym ko 
biercu. 

Po tej uroczystości pan dvrektor za 
proponował swej polowicy, aby sprywa 
dziła się do jego mieszkania przy ul. św. 
Zońi. Pani dyrektorowa znów zażądała 
aby pan małżonek 


Zamieszkał u niel. 
Do zgody nie doszło i w rezultacie An” 
tonina Ksenia spędziła noc poślubną sa” 
ma w swym dziewiczym pokoju przy 
uj. Kochanowskiego, a p. Władysław 


RADIO - KĄCIK. 


DZIś, dnia 22 lipca wieczorem; 


RASZYN. 
15.15 Przegląd giełdow 
15.25 wiadomości o iporóh polskim 


16.80 Mała orkiestra P. R. pod dyr. Zdz, 
Górzyńskiego a. 

16.00 Audycja dla dzieci z Wilna 

16.15 Muzyka z płyt 

16.50 Codzienny odcinek prozy 

17.00 Arje w wykonaniu A. Bielakowa 

17.15 Muzyka z płyt 

„17.40 Kwartet bow , 

18.00 Pióro: Śp r:l atrfment*- — odt 

„Cata Polska śpiewa” za. transmis 

atowic / 

18.80 Rezerwa 

18.40 Chwilka społeczna 

18.45 Muzyka z płyt 

19.05 Program na dzień następny 

19.15 Koncert reklamowy 

19.30 „Ratunku, tonę!” — transmisja wzdłuż 
brzegów Wisły 

19.50 Co czytać? s J 

20.00 Skrzynka rolnicza ~= Korespondencie 
bieżącą omówi inż, W. Tarkowski 

20.10 Muzyka salonowaą z płyt 

20,45 Dziennik wieczorny 

20,55 Transmisja z Poznania - 

21.00 Koncert polskiej muzyki symfonicznej 

2200 Wiadomości sportowe ogólne 

22.06 Wiadomości sportowe lokalne 

/22.10—23.30 Mała orkiestra P. R. pod dyr. 

Z. Górzyńskiego 
IW przerwie o godz. 28.00 Wiadomo- 


` 


ryzykowałem jednak pytanie, 

Jerzy ożywił się nieco. 

— Matusia? Takt Ma się doskonale. 
Siostra zaalarmowała mnie niepotrzebnie, Nic 


Serdeczny mój przyjaciel Jerzy Dulresn,| matce nie groziło w gruncie rzeczy. Lekki 


poczciwości chlop, był drobnym, szczupłym 
wrażliwym mężczyzną o duszy pelnej dzie- 
cięcej omal prostoty, entuzjazmu i werwy. 

Zdarzało się nieraz, że czytając poczje, 
brakło mu głosu ze wzruszenia i opadał na 
fotel, wyczerpany własnym swym liryzmem. 

Nic więc dziwnego, że dzięki egzaltowa- 
nej i nerwowej konstrukcji psychicznej uczu- 
cia jego były gwałtowne i krańcowe j że 
zaślepiał się w ludziach, których dzieła po- 
dziwiał z iście młodzieńczą ekstazą. 

Poeta Franciszek Latuf osobliwie wpra- 
wiał go w zachwyt bez granic, Umiał wszy- 
stkie jego wiersze napamięć, cytując je przy 
każdej sposobności z pietyzmem i wysławia- 
jąc go pod niebiosy. 

— Co za dar słowa! Co za polot duszy! 
Co za genjusz niepospolity! — unosił się 
stale, przezywając poetę swojem bożyszczem 

Pewnego ranka rozległ się w moim przed 
pokoju dzwonek niezwykle wcześnie i Jerzy 
Dufresn wpadł do mnie prosząc o pożycze- 
nie mu walizki. Otrzymawszy bowiem de- 
peszę o pogorszeniu zdrowia matki, wybie- 
rat się niezwłocznie w drogę. 

Po tygodniu Jerzy zjawił się znów u 
mnie odnosząc walizkę. 

—; Żie z biedną jego matką widocznie — 
„omyślałem spojrzawszy nań == pO CO WTÓ- 

it wobec tego? 

Miał wygląd smutny, oczy zgaszone i on, 
jaki gadatliwy zawsze, milczał z głową spt- 
zczoną 

— Twoja matka lepiej się czuje? — zą- 


atak, starej historji i ciągnący się od dwu- 
dziestu lat. 

Tu przyjaciel mój urwał wzdychając głę- 
boko. Spojrzałem mu w oczy badawczo. 

— Ja zato czuję się fatalnie, mój drogi1— 
odezwał się jfakgdyby w odpowiedzi na nie- 
mę moje pytanie. 

— Przeziębiteś się w drodze? 

Zaprzeczył ruchem głowy. 

m= Masz kłopoty finansowe? 

— Et! — mruknął? lekceważąco. 

-— Jakaś troska sercowa w takim razie? 
- indagowałem coraz bardziej zaintrygo- 
wany. 

=- Nie wiem, czy można to nazwać tro- 
ską sercową? — odparł wzruszając ramio- 
nami. 

— A Franciszek Latuf? — podchwyciłem 
— ulubiony twój poeta? Bożyszcze twoje? 
Co się stało, że nie masz go na języku? 

Ijerzy rzucił się jak oparzony na krześle. 

— Ach! Nie wspominaj mi o nim! — za- 
wołał, 

— Jakto? Dlaczego? 

— Gdybyś wiedział, co on mi zrobił!,,. 

— On?! Tobie?1... 

— Co ia raczej zrobiłem jemuf... 

— Ty? Jemu?! Swemu bożyszczu? Bój 
się Boga, Jerzy! 

— Właśnie! Właśnie! — jęknął biedny 
mój przyjaciel chwytając się za głowę — 
strąciłem bożyszcze moje z piedestału!... 

— Nie rozumiem! Spotkałeś się z nim? 

— Spotkałem! — potwierdził głosem gro 


ści meteorologiczne dla komunikacji lotn. 
ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wyjątkiem: 
18.80, 18.45, 20.00 Muzyka z płyt 


WTOREK, dnia 23 lipca. 
RASZYN. 


6.30 Pieśń poranna 
udka do gimnastyki 


czne 


odz. 7,20 Dziennik 
poranny oraz Pogadanka sportowo - tu- 
tyczna 

8.20 Bro ram na dzień bieżący 
| 77] Wskazówki. praktycznę 

00 Hejnał 

3 Wiadomości 

05 Dziennik południowy 
1 
18.00 Chwiłka dla 
18.05 Zespół salonowy Z, Grossmana 
13.8 
15.15 Przegląd giet owy 
15.25 Wiadomości o eksporcie polskim 
15 

a-dur pod dyr. H. Harty 
1600 Skrzynka P, K, O 
16.80 Recital śpiewaczy Olgi Łady 
16.50 Codzienny odcinek pro 

rzyńskiego 

18.00 Pogadanka z Wilna 
18.15 „Cała Polska śpiewa” — transmisja 

z Krakowa 


ryst! 
czasu 
2.15 Melodje jazzowe z ptyt 
kobiet 
30 rynku prac 
80 Mendelssohn: TV symfonia włoska 
16.15 Utwory na for eplan 1 skrzypce z płyt 
prozy 
17.00 Mata orkiestra P. R. pod dyr. Z. Gë- 
18.0 Minuta zji 
18.80 Skrzynka techniczna — omówi red. 


-y ma 


bowym. 

— Gdzie? Kiedy? Zdawało mi się, że nie 
znasz go osobiście, 

— Bodajbym go nle byt poznat nigdy! 
Gdyby siostra moja nie narobiła alarmu! 
Gdybym nie udał się wówczas w podróż!... 
To, co się stało nie miałoby miejsca! — ża- 
lit się Jerzy, ktwając smutnie głową. 

— Nic nie rozumiem, Gadaj wyrażnie, 
Co się stało?. 

— Pamiętasz—odezwa] się po chwili mil- 
czenia tonem zdecydowanym — jak śpieszy- 
tem się tego dnia, gdym wpadł do ciebie z 
prośbą o pożyczenie mi walizki? Miałem trzy 
kwadranse do odejścia pociągu zaledwie, 
Wskoczyłem w taksówkę, wpadłem na dwo- 
rzec, kupiłem bilet i wsiadełm do mego po- 
ciągu szukając miejsca, 

Znalazłem jedno tylko przy oknie w kie- 
runku biegu parowozu, 

Znasz mnie nie od dziś... Wiesz, że mam 
swoje manje, nieprawdaż? Otóż jazda koleją 
żelazną nie przy oknie i plecami do loko- 
motywy jest torturą dla mnie. Torturą! Ro- 
zumiesz? j 

Postawiwszy więc walizkę w upatrzo- 
nym kącie na znak, że jest zajęty, pobiegłem 
do najbliższego kiosku po gazetę. Jakież by- 
ło moje zdumienie, gdy powróciwszy zasta- 
łem jakiegoś grubasa siędzącego na mojem 
miejscu, a walizkę moją odsuniętą o pół me- 
tra dalej. 

— Panie! — zawołałem z oburzeniem — 
pan zajął mój kąt przy oknie! Proszę zwró- 
cić mi go. 

— Ani myślę, mój panie. Kącik jest mój— 
odparł grubas z fłegmą. 

— Z jakiej racji? — podchwyciłem — za- 
jąłem go przed panem, Dowodem moja wa- 


W, Frenkiel : 
18.40 Życie kulturalne i artystyczne stolicy 
18.45 Mclodje z filmów dźwiękowych — 


19.05 Program na dzień następny 
19.75 Koncert reklamowy 


sam w swej kawalerce przy ulicy | 
Zofji. 

W nastepnych dniach spotykali 
oboje. ale tylko na ulicy. Dochodziłć 


Jak 


i między nimi do ostrych kłótni a naw W tyjko 
| bójek. przyczem pani „dyrektorowa Ś dafzykiem ; 
perowała parasolką i groźbami. ŻE OŚ owych odr 
je meża kwasem solnvm. Tak mijały M skie, 
godnie i miesiące. a państwo Wł O ile je: 
wostwo byli nadal małżeństwem JEWĄ m mecz z C 
nie ną papierze. Gie punktów 
Nie przeszkadzało to iednak pani Na murc 
rektorowej wnieść przeciw swemu Mi fak cyfrowe 
fortunnemu partnerowi skargę alimef wnęgo, 
cyiną o rentę w kwocie | Legja pr 
po 200 zł. miesięcznie, jj ka 1 
Sad: zaś przyznał jej tylko po 50 ZAS" Wyniki s 
sięcznie. P, Antonina Ksenia į; nadał Mdi pojępsze 
dała swemu nieborakowi spokoju. FH Ruch „ czw 
częła go dla odmiany nachodzić w FH owy 


mieszkaniu przy uł. św. Zæíji, jedymeP 
to, aby się kłócić. P. Władysław wyl 
wadził się na ul. Potockiego, gdzie tak koñ, Garbar 
że spotykały go podobne przyjemno Cracovia za 

Wreszcie doszło do tego, że dvej W 
tor N. chcąc uniknąć dalszych skat 
licznych incydentów, począł sypiać W. obecr 


śpychając i 


poczekalni na dworcu kolejowym. dolę tabeli ' 

wreszcie nie moxac sobie dać ów moż 
z tem szczęściem, p. Władysław z. Krótkie 
żył małżonkę do sądu. obwiniając SJ Weoraj spe 
to, że nazwała go  małpikrólem. śłępuje: 
znieważyła 

jego godność osobista, r 

Dalej kierowała pod jego adresem Cracovia 
bezpieczne pogróżki. aby wymusić Ba zwycię 
wyżkę alimentów, oraz zarzuciła muj Uęcz py, p 
koby skradł jej 50 dolarów z ksiaze Gybkiem te 
i wogóle zatruła mu życie. Pery miała 

Wczorai rozpatrywał tę skarzę Miia gospoda: 


dzia grodzki. 

Oskarżyciel p. Władystaw N., kół 
ostatnio przeszedł na emeryture, zap 
niat, że miał najszczersze chęci uszch| 
śliwić swą żone i prócz dobrego 
Ska pozostawić jci po sobie śliczną 


pierw 


w 
bow, 


SŁ 
Na 


, twory fortepianowe konaniu | ryturkę oraz tytuł pani dyrekt 
to pł, Burkatha nA : ać Świadck Stanisław N., bratanęk osk 
. ogadanka aktualna iel ig ` iczni 
2000 Widoncla a — J, życiela podał, że stryj panicznie E 
Platek AA SE obawiał się stryjenki, ie do ki af 
jg = Pa CEWICE a gdy spotkał ja na ulicy, wskakiwĄ BZ pierwsz 
20.45 Dziennik mieczorey czemprędzej do tramwaju lub do all zakońc: 
ap ROGĆ z życia dawnej i współcze- w, Maks B. zospodarz oska z twa odn 
opere zeznalmće-p. Antonina Ksenia jest k. y teren i 
244D z rozy Rece e szą = tą: o bardzo awanturniczem usposobk jane były 
22.00 Koncert symtóniczny w wykonaniu] niu. -a w swoim czasie strzelała nawiasy A, r, 
p ir teki pot ays, J. Ogiakńwidego do swego byłego kochanka Ś, a zezpł lik | Strzelce 
A, 14 OSCI S rtiowe ogolne 7 
3836 Wiadomośc Sportowe okaine aoi uderzyła mokrą szmatą. po ów przeg 
22.40—23.80 Muzyk czna z pły y 
; r armin o ABA: 23.00 domo- Świadek Róża D., obecna gospod! Concor 
ści eorólogiczne dla komunikacji lotn. | oskarżyciela stwierdziła, że o o 
ŁÓDŹ, jak Raszyn, z wyjątkiem: jei zdaniem jest osabą  anormalma. M. Rozegr 
18.35 Melodje z. filmów dźwiękowych z płyt | wpadłszy raz pod nieobecność swe dzi mece 
18.30 aib kasia techniczna — omówi L. Of- | mężą do jego pokoju. słownie zniewałł dig, a łódz 
18.45 Muzyka: popularna z piyi Praca. po chupi pocałowała Í Klasy A z 
20.00 Muzyka 7 ptyt w twarz j odeszla, onńcordji 
WEZ Celem przesłuchania dalszych Ś Się znacz! 
ków  zaofiarowanych przez powaśdw) nię wygra 
nych „papierowych“ małżonków — W pi 
2. ie prawe odroczono do dnia 1 paździćj prz pie! 
x ewazę 
Popirajie tzerwony Kyl. (me i 
—:0— y gr: 
ramkę d 
Wyrównał 
|. Po prz 
lizka, którą pan miałeś czelność odsunąć! I wziąwszy swą walizkę odszedłem f Wartości. 
— Mylisz się pan! fa pierwszy zarezer-| godnością. bie cofają 
wowalem sobie to miejsce. I gdybyś się pan Tu Jerzy umitkł zwiesiwszy głowę. Szkadza C 
pofatygował spojrzeć wgórę, zobaczyłbyś -— Jakiż cała ta historja ma związek tięzkiej bi 
pan mój kapelusz w siatce, twoim poetą? Bożyszczem twojem? —” Ro. 
— Ja trwam przy swojem. To miejsce |ciłem patrząc nań ze zdziwieniem, Pod Ko 
jest moje i kwita! — upieratem się nadal. Przyjaciel mój podniósł na mnie wztó Drzewarę 
— Bynajmniej, mój panie! zrozpaczony. mecz ko 
— Ależ tak! — nalegałem unosząc się.| — Wyobraź sobie — odezwał się wzdł)  Sędzio 
— Niech pan dowiedzie. chając głęboko — że ten grubas, której Public: 
— Ha! Idę po konduktora wobec tego!| chciałem zetrzeć w proch... Nabić armatę — 
— Bardzo proszę! Bardzo proszę! Niej puścić z dymem... którego nazwałem 
mam nic przeciwko temu! Idź pan! ninem i oerdynarnem indywiduum był... WAC 
Spojrzałem na mego rywala: nadęty był, — 2! Phe, w 
czerwony jak indor. Uczułem odrazę do nie- — Tak! Tak! Franciszkłem Latuf! U wię nied: 
go nie zastanawiając się nad tem, że i ja wy- | bianym moim poetą!... Bożyszczem mojem“ tem + swa 
glądałem nie inaczej prawdopodobnie, gdyż -— Bój się Boga, człowieku! Skąd wić w S AWO 
dławił mnie gniew. Wéciekałem się ze złości.|jo tem? | Dp 
Radbym był zetrzeć wstrętnego tego gru- — Słyszałem, na własne uszy siyal Widzów 
basa na proch! Nabić nim armatę i puścić zjjak jeden z jego przyjaciół, przechodźł Sędziow 
dymem! Najobelżywsze wyzwiska cisnęły przez korytarz, wykrzyknął: e wa 
mi się na usta, lecz pohamowawszy się po- — Patrzcie państwo! Nasz Franciszo 
wiedziałem tylko: Latul Co za szczęśliwe spotkanie, kole ŝi 
— Grubjanin z pana! kochany! j | W nied 
— A pan kłamca bezczelny! — odpalił I nagle zorjentowałem się, że grubas te sit na Wy: 
inierlokutor mój z miejsca. uderzająco podobny był do fotografii, któń czej w Gù, 
Nagle przypomniałem sobie, że pociąg| wyciąwszy z gazety przechowywałem z 1% łem przesz 
ruszy lada chwila, i że najwyższy czas po-|kim pietyzmem w szufladzie z kosztowił ków z kilk 
szukać innego odpowiedniego dla mnie miej- | ściami.., IW. prof 
sca o ilę nie chcę stać całą drogę. Troska Strąciłem  bożyscze moje z piedestał" nietylko ni 
o wygodę czcigodnej mej osoby wziąwszy| jak widzisz! Co pocznę bez niego? | Każdy chò 
górę nad dbałością o honor zmusiła mnie Po chwili z uporem człowieka nie chc swoj 
do kapitulacji. cego wyrzec się ideału swego, Jerzy Du Ogólny che 
Pragnąc jednak mieć ostatnie słowo przy | dodał jeszcze: | Wowiejskie 
najmniej rzekłem z pogardliwą miną na od- — Gdybym pewien był przynajmniej, # nastepnie 
chodnem: nie kłamał, utrzymując, że położył kapel 000 osót 
— lUstępuję panu miejsca, bo z takiem or-| swój do slatki! Nie chciałbym, żeby bies e 
dynarnem indywiduum jak pan dyskusją nie- | małł pi onosai 
możliwaś Tum. LS | ipn? ten 
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ECHO 


PROWADZI K.E...-awmi pikom NAM 


U 
IMG SEM. Mecz towarzyski. EE 


E Trójmecz lekKKoatletyczny o mistrzostwo. 


m;c= SP ORT.. 
w. M, 


zy ulicy B 
spotykali 
schodziłć 
tni a NAW "W; tylko w dwó idzi 
„tł A ch przewidzianych kalen- 
a, H poem na dzień wczorajszy meczach li 
apo. ych odniosły porażki 
ik imijaty Of skie y porażki drużyny warszaw 


o WI : O ile jeszcze Legja jadąc do Krakowa. 
stwem M mecz z Cracovią miała nadzieję ną zdoby 
w A tie punktów o tyle Warszawianka udawała 
nak za Hf na murowaną przegraną. Wyniki jed- 


i lak cyfrowe wsk 
witgo, 


| Legja przegrała zdecydowźnie, a War- 


azują na wręcz coś przeci 


mie. ka zaledwie w minimalnym stosun. 
+4 08 dą, Wyniki obydwu spotkań przyczyniły się 
ORONI Ri szenia lokat zwycięzców. 1l tak 
dzić E e darł czwartego miejsca zaawansował 
kor peep... „. , "A leadera Ligi 
: pin. «bi Pychając dotychczas wyprzedzające go Po 
. bgs M, Garbarnię i ŁKS o jedno miejsce niżej. 
rzy! p yżtovia zaś zamieniła się miejscem z 
), Że Ai joarszawianką, obie jednak posiadają jed- 
ych sk r ah, najmniejszą ilość punktów. 
U sypia i ` Obecnej sytuacji tak u czoła jak i na 
owym, ole tabeli każdy mecz zainteresowanych 
jie dać Wiw może spowodować zmiany. 
brania E pg ótkie sprawozdania z rozegranych 
viniaj: taj spotkań przedstawi i e 
fo peany iępuje: potkań p wiają się jak na 
swą Kraków it 
CRACOVIA — LEGJA 4:1 (0:0) 
dresem i Cracovia grała nadspodziewanie dobrze 
ymusić JA zwycięstwo w ztpełności zastużyła. — 
pie mu Mecz byy b. clekawy, gdyż odbywał się w 
z książ  bkiem tempie przyczem znacznie więcej 
iał w 
PaPa Ty miała doskónale dysponowana druży 


SŁA 
Mewar 


Wczoraj rozpoczęły się rozgrywki o wćj 
Kie do klasy A. Wbrew oczekiwaniom za- 
lè? pierwszego dnia rozegrane dwa spotka 
fa zakończyły się niespodziankami. Zwy- 

twa odniosły drużyny przyjeżdżające na 
cy teren i to z zespołami, które przewidy- 
fi č były na tegorocznego „benjaminkà“ 
gasy A, Tymczasem tak Huragan w Łodzi 
läk j Strzelec kaliski zawiedli swych zwolen 

w przegrywając pierwsze swe mecze, 


1 gospody Concordia 
oskara ` 

ormalna. 
OŚĆ swel dzi 


e znięwaćj 
całowała i 


(Piotrków) — Huragan 
2:1 (1:1), 

Rozegrany na obisku WKS-u w Ło 

zi mecz między piotrkowską Concor" 

dą, a łódziim Huraganem o wejście do 

klasy A zakończył się zwycięstwem 

Concordji 2:1, Goście zareprezentowali 


ch Ś Się znacznie lepiej od łodzian i spotka 
e" lie wygrali zasłużenie. ide 
1 paździef W pierwszej połowie Concordja ma 
|" brzewagę i często zagraża łodzianom, 
„Którzy grają chhotycznie i niepewnie. 
ramkę dla gości zdobył Drozdowski, 
uma» | WYrównał zaś Jach II. 
Po przerwie gra traci znacznie na 
odszedłem | Wartości, Goście grają zbyt defenzyw- 
Nie cofając obu łączników, co nieprze” 
głowę. | Szkądza Concordji w zdobyciu zwy- 
a związek | ciezkiej bramki ze strzału Drozdowskie 
m? —” Bo. ' — 
m, Pod Koniec Huragan ma znaczną 
mnie wz Drzewagę lecz fel nie wykorzystuje 
Mecz kończy sie zwycięstwem gości: 
at się wzój Sędziował p, Orajwoda, * 
as, które Publiczności około 200 osób. > 
zié armatę 


w 


spotkanie 
łem a iwowską Pogonią. 
W stosunku 2:0 (2:0) 


lepszą. 
Widzów 2.000. 
Sędziował p. Kuchar. 


ŚPIEW, TYSIĄCA LUDZI 
W. niedzielę, dnia 4 sierpnia odbędzie 
wri na Wystawie Przemysłowo - Rzemieśini 
A ej w Gdyni wielkie Święto Pieśni z udzia= 
lem przeszło tysiąca śpiewaczek | śpiewa- 


kosztowi” ków z kilkunastu miast Polski. si 
| W. programie utwory dotąd miesłyszane 
piedestale nietylko = wybrzeżu, ale w całej Polsce. 
go? | Każdy chór popisywać się będzie konkurso 
a nie chc swoją pieśnią. Święto Pieśni rozpocznie 
rzy Dufee Ogólny chór męski pod batutą mistrza No- 
| Wowiejskiego, w sile przeszło 500 osób, a 
lajmniej, *. Następnie chór mieszany, liczący przeszło 
ył kapel osób. Uroczystość będzie transmito-- 
żeby skit Waną przez radio. Zainteresowanie się pu- 
bliczności Świętem Pieśni jest tak wielkie., 
um. J, $ ŚĆ na ten dzień przybędzie kilkenaście wiel 


kich wycieczek z całej Polski 


——;0)— 


BY HURAGAN 


I MOCNA BURZA. 


Jak za dawnych czasów... 


== Piękny mecz Cracovii. 


Pierwsza bramka pada dopiero w 12 min 
po przerwie dla Legji ze strzału Szallera. 
Wkrótce potem Cracovia wyrównuje z rzu 
tu karnego przez Górę. W ostatnich 10 mi 
nutach Cracovia energicznie atakuje i zdo- 
bywa trzy kolejne bramki przez Zębaczyńs= 
kiego (1) i Korbasa (2). 

Sędziował p. Gruszka. 

Widzów 2 tysiące. 


Wielkie Hajduki 

RUCH — WARSZAWIANKA 1:0 (1:0) 

Ruch wystąpił z Włodarzem i Urbanem 
jednak grał naogół słabo. 

W pierwszej połowie przewagę ma War 
szawianka jednak Ruchowi udaje się zdo- 
być z przeboju w 44 min. bramkę przez — 
Giemzę. Po zmianie pól stroną  atakującą 
jest ruch. Wynik jednak dzięki ofiarnej obro 
nie bramkarza Warszawianki Jachimka nie 
ulega zmianie. W pewnym momencie Jachi- 
mek został kontuzjowany I zmuszony jest 
opuścić bolsko. 

Sędziował p. Cenzer z Krakowa. 

Widzów ok. 5 tysięcy 


TABELA LIGOWA 
Nazwa kulbu. .Il. gier. . Stos pkt . stos bram 


1 Ruch 11 14: 8 21:17 
2 Pogoń 10 18: 7 27:18 
8 Garbarnia 9 12: 6 17:10 
4ŁKS 10 12:8 18:14 
5 Warta 10 11: 9 24:17 
6 Wisła 10 11:9 25:22 
7 Legia 12 9:15 20:25 
8 śląsk 9 9: 9 15:28 
9 Polonja 9 7:11 10:20 
10 Cracovia 10 6:14 18:20 
11 Warszawianka 10 6:14 14:28 


Burza — Strzelec 1.0 (0:0). 

W Kaliszu odbył się wczoraj mecz 
o wejście do łódzkiej klasy A miedzy 
pabjanicka .Burzą a Strzelcem z Kalisza. 
Zwyciężyła Burza w stosunku 1:0. 

Po tych meczach tabela rozgrywek 
ukształtowała sie lak następuje: 
Nazwa klubu IL. gier. Il. pkt. SŁ, Br. 


1) Burza (Pabjanice 1 2 1:0 
2) Concordia (Piotrk.) 1 2 2:1 
3) Strzelec (Kalisz) 1 0 0:1 
4) Huragan (Łódź) 1 0 1:2 


W dniu wczorajszym miał się odbyć na 
boisku ŁKS-u trójmecz lekkoatletyczny o mi 
strzostwo drużynowe Łodzi: ŁKS — Wima - 
Kruszeender, który jednak wskutek ulewy zo 
stał po kilku konkurencjach przerwany i ze 
stanie dokończony w nadchodzącą niedzie- 
ię, 

W dotychczasowej punktacji prowadzi 
KE 3800 pkt. przed ŁKS-em 8680 pkt, i Wi 
mą 8040 pkt. 

Wyniki rozegranych konkurencyj są nastę 
pujące: 

Skok wdał 1. Rybak (KE) 6.46.3 m. — 
przed Piechowskim (KE) 6.25 i Bobińskim 


JAPOŃCZYCY W BIAŁYĄSTOKU ? 
| > Syr] 


Starania Zw. Lekkoatletycznego. 


(ŁKS) 6.18 

Bieg 110 m. płotki Piechowski (K E) 
przed Gosem (Wima) i Wróbiewskim (ŁK 
S), — Oszczep: 1. Rybak (KE) 50,26 przed 
świetikiem (KE) 49,81 i Bobińskim (ŁXS) 
49.04 mtr. — Bieg 400 mtr. 1. Wróblewski 
(ŁKS) 58.6 przed Młotkiewiczem (Wima) 
55,6 s. | Heinem (KE) 55.9 s. Skok wzwyż 
i rzut dyskiem niedokończono, 

Niespodzianką była porażka Bobińskiego 
w rzucie oszczepem. 

Podkreślić należy dobre wyniki lekkoatle 
tów Kruszeendera zwłaszcza w skoku wdal 


.0—=<== 


Białostocki Okr. Związek Lekkoatle |słvnnezo biegacza angielskiego Loweloc 


tyczny stara się o sprowadzenie na 3 i 
4 września do Białegostoku akadem - 


ka. który spotkałby się z Kucharskim 
Obie imprezy dojda najprawdopodok 


ków iapońskich. zaś na koniec września |niej do skutku. 


Sport w kilku słowach. 


w msedzielę miaty się odbyć w Warsza 
wie krótkodystansowe mistrzostwa Polski 
na torze. Do zawodów nie doszło wobec u- 
lewnego deszczu. Przesunięto je na najbliz 
szą środę. 

W Warszawie odbył się drugi mecz pił 
karski o mistrzostwo klasy A między Sko- 
dą a Sarmatą. Mistrzostwo zdobyła Skoda 
zwyciężając Sarmatę w stosunku 3:0 (1:0) 
Temsamem Skoda zakwalifikowała się do 
walk o wejście do Ligi. 

Mysiak (Cracovia) przeniósł się do War 
szawy j już od 1 lipca rb. pracuje w Banku 
Gospodarstwa Krajowego. Mysiak przypit-- 
szczalnie zasili szeregi Polonii 

P. Robert Polakiewicz ufundował puhar 
dla najlepszej juniorki polskiej w  temisie, 
która zostanie wyłoniona na specjalnym tur 
nieju w czasie mistrzostw międzynarodo-- 
wych Polski. 

Warszawska Polonja wniosła protest do 
PZPN. przeciwko decyzji Ligi w sprawie 
unieważnienia meczu ze „Śląskiem". Polon- 
ja domaga się przyznania walkoweru. 

Na centralny obóz piłkarski w Warsza- 
wie z trzech łodzian udał się tylko Piasecki 
Natomiast Welnic i Fligel spowodu trudno- 
ści urlopowych nie mogą wziąć udziału w 
obozie, 


Wczorajsze mecze piłkarskie o mistrzo 
stwa ligi śląskiej przyniosły niespodzie 
wane zwycięstwo Koszarawy nad AKS 
w stosunku 3:0. i remis ,Czarnych z De” 
bem 3'3 wobec czego odbędzie się w 
środe dodatkowy decydujący o n''strzo 
stwie mecz między Dębem a AKS-am 

Spada definitywnie z ligi śląskiej IPC. 

Pod adresem Petkiewicza nadeszła z 


Sportowcy kpią z niepo 


Zwycięstwo gości Ł,K,S-u, 


W dniu wczorajszym odbył się na ba 
senie ŁKS*u mecz pływacki między K.S, 
Z. O. (Ostrowiec)) a ŁKS, który zakoń 
czył się zwycięstwem gości w stosunku 
ogólnym 55:30 pkt. , 

Pozatem odbył się mecz piłki wodnej 
KSZO—ŁKS, który zakończył się rów 
nież zwycięstwem gości w stosunku 3:1 
(2:0) Bramki dla zwycięzców zdobyli 
Sosiński 2 į Kierysz I 1. Honorową bram 
kę dla ŁKS.u zdobył Elsner. Sędziowali 
pp. Kędzierzawski i Nowicki 

Wyniki zawodów pływackich są nastę 
pujące: 


Po zasadniczej re- 
organizacji życia akademickiego, prze 
prowadzonej przez premiera J. Jędrze- 
jewicza w r. 1933 nastąpiły również 
póważne zmiany w reorganizacji star- 
szego społeczeństwa, mającej na celu 
niesienie pomocy młodzieży akademic- 
ckiej. 

Utworzone zostało Towarzystwo 
Przyjaciół Młodzieży Akademickiej, — 
które rozporządzeniem Rady Ministrów 
z dn. 28 marca 1935 r uznane zostało 
za stowarzyszenie wyższej użytecznoś 
c ° = =- > 

Towarzystwo Przyj. Młodz. Akad. 
w myśl statutu: roztacza opiekę i nie- 
sie pomoc materialną ogółowi młodzie 
ży akademickiej oraz młodzieży pol- 
skiej studjującej w szkołach wyższych 
zagranicą — we wszystkich  dziedzi- 
nach jej potrzeb w kraju 1 zagranicą. 

Na zebraniu ogólnem w Urzedzie 
Wojewódzkim ukonstytuował się Woje 
wódzki Komitet Towarzystwa Przyja- 
ciół Młodzieży Akademickiej w Łodzi. 
do któreżo weszli: Wojewoda A. Hau- 
ke-Nowak. ks. biskun K. Tomczak. rek 
tor T. Vieweger, dyr. inż. K. Bajer, 


100 m. nawznak 1 Kowalski (KSZO)! ło. 


1600 łodzian studjuje 


w kraju I zagranicą. 


gody. 


1:29,, 6 

Bieg 50 m. stylem dowolnym chłop 
ców: 1) Stychowski (ŁKS) 0:53.8, 

Sztafeta 3100 m. stylem zmiennym: 
KSZ0—4,19.. £ 

Sztafeta 5x50 m. st. dow.: KSZO — 
2.47. p 

Bieg 100 m. st. dow.: 1) Elsner ŁKS 
1:09,2 

Bieg 200 m. st. kl. II kl. 1) Zielke ŁKS 
3:47.7, 
Skoki wygrał Endert ŁKS 44.3 pkt. 
Organizacja zawodów dobra. 
Publiczności spowodu niepogody ma 


prezes Z. Fiedler, prezes A. Heiman- 
Jarecki, not. A.. Karnawalski, dr. B. 
Knichowiecki, dr. inż. E. Loth, wice- 
prezes Sądu Okr. S. Świderski, dr. A. 
Tochterman, dr. K. Tomaszewski i adw 
E. Zejda. 

Zadania Komitetu Wojewódzkiego 
są bardzo rozległe, gdyż według ostat 
nio przeprowadzonej statystyki Łódź 
dostarcza 

przeszło 1600 akademików. © 

z których ok. 1000 studjuje na wyż- 
szych uczelniach Polski. 
RADNI Tyc z WE AZ zn TE RL AZ 


Doktór 
SOŁOWIEJCZYK 


specjalista chorób skóry, wenerycznych 
i seksualne 

Piotrkowska 99, tel. 144-92 

Przyjmnuje od 2—3, i 8—9 w. 

w niedz. i święta od godziny 8—10 rano. 


—— 


Dr HELLER 
spec. choró skórnych, wenerycznych 

moczopiciowych i h 
RAUGUTTA 8, 
"som + <q Btt - t od 4—8 wiecz. 
W niedz, i święta 10—12. pp. 


Paryża sensacyjna prypozycja rozegra 
nią meczu Petkiewicz * Nurmi - Ladou 
mezue na początku września. Rewela 
cyjny ten trójmecz najprawdopodob. w 
biegu 3 klm. jest bliski realizacji. 

W meczach o puhar piłkarski Europy 
Środkowei odbył się wczoraj w Buda 
peszcie mecz między Ferencvarossi a Au 
stria, zakończony zwyciestwem węzrów 
4:2. 

Pszatem w Turynie Juventus poko 
nat Spartę 3:1, wobec czego między Do 
wyższemi zespołami zostanie rozegrany 
frzeci mecz. . 

W składzie reprezentacji tenisowej 
Polski na mecz z Węgrami w dn. 27—29 
bm. zamiast Witimana ma bvć wysta” 
wiony wykazujący coraz lepsza formę 
Tłoczyński Ostateczna decyzja w tej 
sprawie zapadnie w dniu dzisiejszym. 

W Bydgoszczy odbył sie towarzyski 
mecz tenisowy między Zoppoter Tennis 
Ciub a DTC (Bydgoszcz). Zwyciężyli 


oście w ogólnym stosunku 3:2 
2 W czasie przerwy meczu Pogoń — Wac 


Ker lekkoatleta fwowskiej Pogoni, Niemiec 
podjął próbę bicia rekordu Polski w biegu 
200 mtr. przez płotki należącego do Troja 
nowskiego I (AZS). Próba powiodła się — 
przyczem Niemiec osiągnął czis 26 sek. 
Życie sportowe Zgierza 

SOKÓŁ (Zgierz) — SOKÓŁ (Kutno) 

1:2 (0:0). 

Mecz odbywał się w fatalnych warun-- 
kach. Boisko było  rozmoknięte i śliskie. 
Mecz trwał pod przewagą gości, którzy na 
leżą do klasy A. Zawody dość ciekawe do 
przerwy nie dają wyniku. Po zmianie stron 
padają dopiero bramki dla gości 2 zdobyte 
przez Każmierczaka i Trusińskiego, dla go- 
spodarzy jedyno przez Kałżyńskiego. Z dru 
żyny gospodarzy wyróżniło się doskonałe 
ttio obronne, które zlikwidowało niejedną 
groźną sytuację chroniąc drużynę od więk- 
szej porzóki, 

Sędziował p. Naporski. 


KRUSZEENDER — SOKÓŁ 3:2 (2:1). 


Popołudniu odbył się mecz między pab- 
janicką drużyną Kruszeender a Sokołem I. 

Mecz niezmiernie ciekawy. W. niedługim 
czasie po gwizdku goście strzelają bramkę 
Sokół zemisował, lecz goście zdołali zdo- 
być jeszcze jedną bramkę. Jest 2:1. Po zmia 
nie stron Sokół ciągle atakuje, lecz bramka 
gości jest zamurowana, tak, że gospodarze 
nie mogą dojść do strzału. Mimo to udaje 
się zremisować. Kruszeender jednak zdołał 
zdobyć dla siebie trzecią bramkę | wynik 
3:2 dla pabjaniczan pozostaje do końca 
gry. Dla gospodarzy bramki zdobyli Bry- 
szewski i Mamiński Józef dla gości wszyst- 
kie 3 Paprocki Szczepan. 

Pabjaniczanie imponowali błyskawiczną 
orjentacją, swą postawą il... koziołkami któ 
remi się popisywali na boisku. 

Sędziował p. J. Dymand. 


Dr. mad. 
GUSTAW KOHN 


pitisi y Ag ah 
ul. Piłsadskiogo 51, tel.170-03 
Przyjm. 8—10 i 4—6 pp. 
Dr. med. 


MARJA KOHNOWA 


ehorób oczu 


specjalista 
ul. Płsudskiego 5i 
tel. 170-03 


Przyjm. 10—12 i 4—6 pp. 
k Doktór med. 


M. RUNDSZTAJN 


tel. 179-89 |akuszerja i choroby kobiece 


POMORSKA 7. tel. 127-84 
*rzyjinuje ód godz. 8—10 rano i 477 w. 


Łódzki Klub Sportowy rozegrał w dniu 
wczorajszym w Gdyni piłkarski mecz towa- 
rzyski z Reprezentacją Marynarki, wygry- 
wając 3:1 (2:1). 

Łódzcy ligowcy grali w składzie rezerwo 
wym bez Piaseckiego, Welnica, Fligla i Pe- 
gzy Il. 

Po tym meczu ŁKS udał się na wypoczy 
nek, by w drodze powrotnej w nadchodzą 
cą niedzielę zawitać znowu do Gdyni celem 
rozegrania meczu z Reprezentacją miasta. 


„PRASA” 


Organ Polskiego Zwiąśin Wydawców 
Drienników i Czasopism. 


REDAKTOR — Stanislaw Kauzik. 
Wyszedł z druku zeszyt czerwcowy. 
Treść zeszytu: 

Stefan Krzywoszewski — Marszałek Piłsud 
ski jako wydawca i naczelny redaktor. 

Zagraniczną ankieta pocztowa Związku 
Wydawców, Tablica porównawcza cen 
dzienników zagranicą. Praca nad rozwojem 
reklamy w Polsce. Statut dziennikarski we 
Francji. Prasa a radjo zagranicą. Nowe sto- 
sunki prasowe w Niemczech. Prasa facho- 
wa w Niemczech a reklama redakcyjna. 
Aparat prasowy partii faszystowskiej, Su- 
gestja nakazu w ogłoszeniu prasowem. Na 
marginesie reklamy turystycznej. Poprawa 
inieresów wydawniczych w Anglfi, Życie 
organizacyjne: S. Krzywoszewski — Szóste 
mocarstwo. Wspólna stała komisja wydaw= 
ców | dziennikarzy. Prace Polskiego Związ- 
ku Wydawców. Organizacje dziennikarskie 
Kronika krajowa. Ustawy, rozporządzenia i 
orzeczenia sądowe. Prasa na szerokim świe 
cie, 

Cena zeszytu zł. 2.50. Do nabycia w 
administracji: Warszawa, Krak, Przedm, 40 
w większych księgarniach i w kioskach 
Ruthu“. 


BOMBA NA PLACU WOLNOŚCI. 

Łódzki Obwód Miejski LOPP. usta* 
wił na Placu Wolności model ołbrzr- 
miej lv(0 kilbgramowej bombv !otriczej 
Bomba ta poza swem zadaniem propa- 
zgandowem ma na celu stałe przymn- 
nienie miejscowemu społeczeństwu że 
niebezpieczeństwo wojny, lotniczo-qa70 
wej jest w dalszym ciągu groźne * vos 
ciąga za sobą konieczność przygolowa 
nia środków obrony. 

* 


Spółka Akcyjna Łódzkie Wąskotoro 
we Elektryczne Koleje Dojazdowę do 
cóniając znaczenie prowadzonych or/sz 
LOPP prac, zapisała sięna członka do 
żywótniego LOPP wpłatając na: rzecz 
tej instytucji zł, 150 — tytułem składki. 


Co nas po pracy rozweseli? 


Teatr Miejski — Chory z urojenia 

Teatr Letni Miejski (w dawnej „Bagate= 
li”, Piotrkowska 94) — Bobasek 

Teatr Letni w parku Staszica — Otello 
Hid ij 

Adria — Skradziono człowieka 

Casino — Nasi chłopcy marynarze 

Capitol — Ja mam temperament 

Corso — 1) Skandal w Budapeszcie; 
2) Czarny kot 

Czary — 1) Morderca; 2) Za dwa po- 
całunki e 

Dom Ludowy — Pocałunek 

Europa — Prawda o miło 

Grand - Kino — Żywy zastaw 

Jar — na scenie: „Walc złączył nas”; 
na ckranie: „Żebrak z Bagdadu" 

Metro — Skradziono człowieka 

Mewa — 1) Śmierć odpoczywa; 2) Wróg 
kobiet 

Miraż — Wielka księżna Aleksandra 

Przedwiośnie — Karjera Anny Carver 

Palace — Świat jest zakochany 

Rakieta — Moskiewskie. noce } 

Record — 1) Skrwawione perły; 2)-Po- 
wrót Sherlocka Holmesa 

Stylowy — Rewolucja śmiechu 

Sfinks — 1) Szpieg Nr. 13; 2) Królowa 
szybkości 

Sztuka — Złodziej serc 

Zachęta — 1) I cóż so szary ťzło- 
wieku; 2) Buster rozdaje miljony 


2 lustrem 
cl 


Co zgotować jutro na obiad? 


Krupnik pieczeń wieprzowa z kapa” 
stą, poziomki ze śmietaną, 


WINSZUJEMY; 
Jutro — Apolinaremu 
Wschód słońca — 3.48 
Zachód słońca — 19.48 
Długość dnia — 16.00 
Ubyło dnia — 0.41 
Tydzień — 29 


Dr. med. 


Edward REICHER 


Specjalista chorób skórnych, wene- 


cznych i seksualnych 
Południowa 28, tel. 201-93 


przyjmuje od 8—11 rano | od 5—8 wiecz 
w niedziele i święta od 8—1 popoł. 


Dr. med, NITECKI 


choroby skórne. weneryczne 
i moczopiciowe: 
*WRO't 32, tront, t piętro — TeL 213-'% 
Przyjmuje od 3 — 3.0 rano ` oå więcz 
waliedziele | święta od 5 do 13 w pok 
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ECHO 


Warto było żyć naidroższa... sm 


Jedno z. czasopism kobiecych w Ber 
linie urządziło niedawno wśród swoich 
czytelniczek ankietę na temat: „Jakie 


słowa miłości skierowane do pani, zro-, 


biły na panią największe w życiu wra 
żenie?" 
ty premjowane. Wynik ankiety jest wej 
rzeniem w duszę kobiety. Dowodzi on 


równocześnie, jak gorące wyznanie mii 
jak płynące z głębi serca słowo: 
zrozumienia może przezwyciężyć nędzę | 


łości, 


i troskę, Wszyscy ci mężczyźni, któ-| 


rych słowa zostały przytoczone w an-. 


Kiecie. nie byli poetami, lecz 
zwyczajnymi śmiertelnikami 
naszych czasów. To, co jednak powie 
dzieli swoim kobietom w pewnej na- 
strojowej chwili, jest tak szczerem i gle 
bokiem, tak dalekiem od zdawkowego 
frazesu miłosnego, że można ich śmiało 
nazwać „poetami serca“, — Podajemy 
vybór odpowiedzi na ankietę: 
= E 


Jesteśmy od dziesieciu lať małżeń- 
stwem, a kłopoty i bieda stale nam to- 
warzyszą w życiu Wskutek dlugiego 
bezrobocia męża było z nami z miesiaca 
na miesiąc gorzej. Raz w najrozpaczliw 
szej i tragicznej godzinie powiedział maż 
mój najpiękniejsze słowa: „Im gorzej 
"am idzie, tem 

więcej sle kochamy“. 
z - E 

Było to w sierpniu 1914 r. Las 
przez który przechodziliśmy, był napeł 
niony śpiewem ptaków. a nasze serca 
im wtórowały. Nie myśleliśmy o nedzy 
i śmierci, o tem, że należą do nas tylko 
nieliczne godziny i że on musi jako ofi- 
cer jutro o Świcie 

odiechać na front. 
Powiedzieliśmy sobie dopiero przed kil 
ku godzinami, jak się kochamy i snuli- 
śmy uszczęśliwieni plany na przyszłość. 
Nagle słońce zabarwiło twarz mojego 
podporucznika na momenł purpurą, W 
rąaptownym przestrachu zapyfałam: „A 
jeżeli padniesz?”., „Wtedy  najdroż- 
sza, warto było żyć, aby przeżyć ten 
dzień, pełen szczęścia z tobą". Mój pod 


porucznik zginał... 


% 6 * 


Najpiękniejsze słowa w, mem, życiu 
usłyszałam od małego „mężczyzny“ 
Mam dwunastoletniego synka i cztero- 
letnią córeczkę. Pewnego dnia zrobi- 
łam im niespodziankę puddingiem. —Za 
jadając zę smakiem. rzekła mała do du 
żego brata: „Prawda, że my mamy 

najpiękniejszą mamę?*, 
Na to odpowiedział brat: „Jeżeli nawet 
nie najpiękniejszą, to napewno najlep- 


szą mamę“, 


.... 


Jestem trochę mniej niż średniego 
wzrostu, Nieraz martwiłam się z tego 
powodu, ale nie uważałam tego za wa 
de. Ale „kochani Koledzy“ w biurze po 
starali się o to, żę zrodziło się we mnie 
na tem tle poczucie niższości į stałam 


Najpiękniejsze odpowiedzi by- | od dobrego chłopca, który rzekł: 


się naprawdę nieszczęśliwa spowodu 
mojej niskiej figury. Najpiękniejsze zda- 
nie, jakie w tym czasie usłyszałam i ja 
kie przywróciło mi równowagę i doda- 
ło mi nowych sił do życia, pochodziło 
„War 
tość człowieka ocenia się nie według 
długości, ale 
podług jego głębokości" 
o © 

Najpięknieisze słowa, jakie powiedział 
do mnie mąż, brzmiały: „Dzięki tobie. 


nauczyłem się znowu modlić". 
y w w 


Było to wtedy. gdy staliśmy bardzo 
żle materialnie. Mój mąż rzekł do mnie: 
„Gdybym teraz znalazł niilion na ulicy. 
pozostałbym zawsze biednym człowie- 
kiem. nie mając 

twolęi miłości”, 

Y ~ ~“ 
Naipięknieiszem zdaniem w całem ży- 
ciu było dla nie wyznanie: 
tak dobra, jak moja matka*. 


awet sion 


-e 


nn na AE dehed i chorobe. 


Japończycy, to naród, który potrafi zdo-fistotnie udało się japońskim artystom ogro 


być się na szeroki gest przyjaźni. Tak np. 
niedawno temu miasto Tokio sprezentowało 
miestu Madryt 200 kwitnących drzew wi- 
śniowych w uzraniu za to, że zarząd miąsta 
Madrytu z okazji pewnego jubileuszu mia- 
sta Tokio wysłał telegram ` gratulacyjny. 
Drzewka musiały być spowodu dalekiego 
transportu 
jaknajstaranniej opakowane. 


Towarzyszyło im 5 ogrodników japońskich 
którzy musieli dokładać wszelkich. starań, 
ażeby podarek ten jeszcze w stanie kwitną- 
cym dojechał do stolicy Hiszpanji, co też 


—0()0— 


POWIEJĆ : 


Ralalla ROMA-Furmańskiogo 


STRESZCZENIE. 

Państwo Bolarscy wydali. wspaniały bal 
spowodu zamierzonego wyjazdu inż. Bolar- 
skiego zagranicę, 

E s + 

Qd egg czasu zawiązała sie między 
inżynierem: a nieznajomą, która, iak' się 
okazało byla córką uczciwych rodziców 
nić szczerej sympatii. Pan Wiktor ani 
sie odeśrzał. jak wpadł w misterną pu- 
tapke Kupida... 

Zakochany po uszy inżynier wreszcie 
nówiadczył się urodziwej pannie i w nie 
sgim czasie za zgodą rodziców odbył 
ə wspaniały ślub. Wyżeł. który się 
przyczynił do tego małżeństwa został ob 
darzony przez swego wdzięcznego pana 
specjalnemi przywilejami. 


Odtad pani Władzie życie płynęło jak! 


Franciszek Probst, 


*edaktor naczelnv: 


w bajce, Stąpała niemal po różach. a mó 
wiąc realniej maleńkie jej stopy nurzały 
się w puchu drogocennych dywanów. 
Młodziutka mężatka spragniona doczes” 
nych uciech niemal każdego tygodnia u- 
rządzała w swych obszernych aparta- 
mentach luksusowe uczty» bale, a latem 
nieraz garden party, na które zjeżdżała 
elita towarzyska z całej Polski. 

Ministrowie. podsekretarze stanu i 
inni wysocy dostojnicy państwa nie zali” 
czali się do nieczęstych bywalców go- 
ścinnego domu bowiem inżynier Bolar- 
Ski miał szerokie znajomości w kraju 0” 
raz zagranicą. dokąd jeździł bardzo 
często. 

Ach» te nieszczęsne wyjazdy zagrani 
cę! Były one solą w pięknem oku pani 
Włady. Ponieważ Wiktor zwykle wata- 


„Ty wię 


aipiękniejsze słowa miłości. 


uwa $SZLĄCIIETNA PROSTOTA WYZNAŃ. 


Mam TA AC można tylko 
rzadko znaleźć. Niedawno zdawało mi 
się, że coś mu dolega, więc powiedzia- 
łam do'niego: „Piotrze, ty coś ukry= 
wasz przede mną“. Na to odrzekł mi: 
„Nie będę nigdy nic przed'tobą ukry- 
wał. nawet gdybym wiedział, że to ci 
sprawi ból. Bo gdybyś pofem sama od- 
kryła rzecz zatajoną, straciłbym 

twoje zaufanie. 
A to jest najcenniejsze ze wszystkiego, 


co posiadam“. 


Obok przytoczonych wyżej zdań, 
przyniosła ankieta setki podobnych wy 
mownych odpowiedzi. Szlachetna pro- 
stota tych wyznań męskich. jak zdołały 
iuż stwierdzić nasze Czytelniczki, ma | 
w sobie coś z patosu bohaterstwa życio 
wego. 
raz w życiu obok takiego cichego Bolia 
terstwa, ale nie każda umie je ocenić. 


FA pa ——500—— 


W GENEWIE, 


Malownicze święto dzieci szkolnych. 


ie 


«$$ 


dnikom. 
W, innym wypadku skauci sjamscy poda 
rowali swym kolegom japońskim 


dwa młode słonie. 

W. drodze-zwierzęta chorowały straszli- 
wie na chorobę morską. (W, Japonji oczeki- 
wały je masy skautów japońskich z kilkoma 
orkiestrami, a poseł sjamski powitał je u- 
roczystem przemówieniem. Podczas odgry-= 
wania hymnów .narodowych, jeden ze słoni 
zaczął wtórować orkiestrom: potężnym ry- 
kiem, co wywołało niesłychane wybuchy ra 
dości wśród braci skautowej. 


— a NĄ 


kiem tournée zagranicznem /przerzucał 
się błyskawicznie z miasta do miasta prze 
to z zasady nigdy nie zabierał z sobą ż0 
ny» buntującej się przeważnie przed każ 


‘dym takim odjazdem. 


— Czyś ty widziała kiedy, kochanie, 
,gentlemana podróżującego w towarzy” 
stwie rajskiej ptaszyny? — tłumaczył 
zwykle pan małżonek zadąsanej mocno 
żonie, 

„Rajska ptaszyna”* (walczyła zawzię 
cie o udział w podróży, aż wreszcie prze 
konana iż będzie tylko zawadą dla Wik- 
tora podczas pogoni za złotem z rezy” 
gnacja podawała swe karminowe ustecz 
ka mężowi, który wtedy dopiero odje?" 
dżałł gdy śliczne oczęta przestawały 
ronić łzy, a pastelowy buziaczek opro- 
mieniał się niebiańskim uśmiechem. 

Wiktor emablujac nieustannie gości, 
myślą był przy Władzie. z którą prze” 
cież za dwa dni przeżyje podobną sce- 
nę. Wyjazd do Paryża.w sprawach na” 
der ważnych był zdecydowany. Depe- 
szę podajacą dokładną datę przyjazdu 
tiuro inżyniera wysłało onegdaj. Powia 
domiona o tem pani Włada normalnie 
iak było do przewidzenia podniosła ślu” 
zy swych ocząt i utonęła we łzach. 

Wiedziała bowiem iż największą siłą 
wodna są łzy kobiece... Oczywiście jak 
zwykle skończyło sie na rezygnacji į ©- 
suszaniu liczka goracemi pocałunkamiu. 

Aforvzm zgłosi. że kobieta kocha. zaw 


sze tego mężczyznę. który ją potrafi 
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c KRAINA ŚWIATŁA”, 


TAJEMNICZA PRAĄAOJCZYZNA ZBOŻA. 


Do Berlina dotarły w tych dniach pierw- 
sze wiadomości o pracy, podjętej przez nie 
miecką ekspedycję naukową w głąb Afgani 
stanu w poszukiwaniu praźródeł zboża. Mia 
nowicie centralne władze w Kabulu udzieli- 
ły ekspedycji niemieckiej zezwolenia na po- 
dróż do prowincji Murystanu, zwanej rów- 
nież Kafizystan. Uzyskanie tego zezwolenia 
nie było łatwe į wymagało zarówno inter-- 
wencji przedstawicielstw niemieckich w In- 
diach i w Afganistanie, jak i protekcji. Po 
obu stronach bowiem _ górskiego grzbietu 
Hindukusz mówi się wiele o „świetlanej krai 
nych dolinach, leżących na wschodnim sto- 
ku Hindukuszu, gdzie noga białego człowie 
ka rzadko tylko dotykała urodzajnej gleby. 
Ze strony ekspedycji niemieckiej złożone zo 
stało piśmienne oświadczenie, że ekspedycja 
ma cele wyłącznie naukowę, botaniczne, że 
bada 

jedynie pochodzenie zboża. 

Nawiasem dodać należy, że ekspedycja 
, doszła już w swych badaniach do tych od- 
ległych czasów, gdy handel zbożem bar— 
| dzo jeszcze wówczas rzadkiem, był, tem, 


Każda kobieta. przechodzi CHOĆ | czem dziś jest handel złotem i srebrem i 


gdy kupcy feniccy, zapuszczając się w dale 
kie krainy, nietylko drogami morskiemi ale 
i lądowemi zdołali wydrzeć pierwotnym lu- 
dom z głębi Azji tajemnicę uprawy zboża, 

Murystan oznacza w >` języku Afganów 
„krainę światła”. Tam to udaje się obecnie 
ekspedycja. (W dawnych czasach jednak 
krzinę tę zwano Kafirystan, czyli „krainę 
niewiernych", Słowem  arabskiem „kafir“ 
zwali panujący mahometanie tych dziwnych 
mieszkańców owych dolin, _ którzy czcili 
swych 

własnych bogów. 

Ludność Murystanu rozpada się na 8 ple- 

mion, ściśle jednak z sobą spokrewnionych. 


Koligacje wynikły z tej naturalnej przyczy: 
ny, że dla uniknięcia zdegenerowania rasy 
rada naczelników plemion wydała w Ode 
głych już czasach zakaz brania żon z teg" | 
samego plemienia. Skutek był ten, że mio | 
dzieńcy, w razie odmowy, rabowali swoi 
żony z innego plemienia, Wywiązywały się | 
z tego procederu nierzadko krwawe walki, 
które jednak umiano utrzymać w ramach 
pewnej rycerskości, 

Ten stan rzeczy stworzył z czasem fo 
gmatwane nici ścisłego pokrewieństwa Í gie 
uchronił nielicznej stosunkowo rasy od PE 
wnego zdegenerowania, co wpływa obecni 
na jej powolne wymieranie. 

Niemniej ciekawy — jak donosi ekspedy 
cja niemiecka — jest podział na kasty W 
łonie tej przedziwnej rasy. Do kast najwył* 
szych należą czarno odziani i biało odziani 
patrycjusze. Najniżej stol kasta niewolńi= 
ków, niemieszańców, reprezentujących praw 
dopodobnie pierwotnych mieszkańców 
krainy. Jasnowłosi i niebieskoocy przybysz” 
z północy stanowili z całą pewnością 

rasę silniejszą, 
która owładnęła Kafirystanem. Kiedy i faki 
drogą odbył się ten pochód z północy © 
południe, stanowi dziś jeszcze zagadkę. 

W. wąskich dolinach Kafirystanu kwitnić 
uprawa pszenicy, jęczmienia 1 kukurydzy: 
W jaki sposób uprawa tych zbóż dotarła do 
tej krainy? Ekspedycja niemiecka skłania 
się do przypuszczenia, że tu leży właśnić 
praojczyzna zboża, w którem —  wedhig 
miejscowych podań — zamknięta jest ta~ 
jemnica życia. Ale Kafirystan posiada nietyl 
ko tę jedną tajemnicę. Podobno bystre poto 
ki górskie niosą również złoty piasek i kto 
wie, czy nie dlatego właśnie krainę tę nazwa 
no z biegiem wieków Murystanem, „krainą 
światła”. 


GDY KOBIETA CHCE... 


Pasja urządzania >- konkursów i 
nie sprzykrzyła się jeszcze. 

Do ostatnich takich rozpisywanych sze- 
roko ankiet w prasie francuskiej, należała 
ankieta zatytułowana: * „Jaką powinna być 
dobra gospodyni". 

Odpowiedzi wpłynęła niezliczona wprost 

ilość, Spośród najważniejszych przymiotów 
wybrano następujące: 
„„.1) Powinna być doskonałą finansistką 
aby piemądze, jakiemi rozpórządza, starczy 
ły na wszystko, co.wchodzi w zakres kobię 
cego gospodarstwa. 

2) Powinna być wesoła 

pogodnego . usposobienia, 
gdyż tylko od pani domu zależy atmosfera, 
jaka panuje w rodzinie. 

3) Ma być dobrą dyplomatą, aby wice 
działa, jak należy postępować z mężem, 
dziećmi i ze służbą. 

4) Wreszcie ma być i artystką, mieć po- 
czucie piękna 1 zamiłowanie ładu oraz po- 
rządku. Czystość powinna tchnąć z całej po 
staci gospodyni i wnętrza jej domu. 

Zaznaczyć należy, że te najważniejsze 
postulaty były odpowiedziami nietylko ko-- 
biet, duża liczba mężczyzn zabierała w tej 
sprawie głos. I przyznać trzeba, że odpowie 
dzi ich były niezwykle 

f trafne į rozumnë. 


Jaką powinna być 


ankiet 


zwyciężyć. Możliwe... «i 
biała Wiktora czyż Wiktor nie był zwy 
cięzca? 

Ponieważ podróż zapowiadała się na 
całe dni trzydzieści. przeto Wiktor bez 
specjalnych przekońywań zgodził się na 


kaprys pani Włady. Postanowiła miano” ścerzom usta. 


wicie urządzić wielki bal, który miał za 
ćmić wszystkie dotychczasowe. Do ko- 
mitetu balu pod hasłem „Szczęśliwej po. 
dróży Wiktorze“ zaprosiła swe najbliż- 
sze przyjaciółki, które. w. przeciągu kil- 
ku godzin zaopatrzyłyv stos  drukowa- 
nych zaproszeń w koperty i adresy. 
Dalsze czynności załatwiła już „poczta. 

Minat pewien czas i oto dzisiejszy wie 
czór zrealizował w stu procentach pia” 
ny zakcchanei po różowe uszka w sw ym 
mężu pani Włady, 

— Czy rajska ptaszynka ODA 
na? — zarytał Wiktor podając usłużnie 
ramię żcnie 

Pani Włada 
męża i tym samym 
działa: 

— Rajska ptaszynka nie wie co to 
niezadowolenie, gdyż kocha najmocniej.. 


przylgnęła bokiem dJ 
tonem odpowie” 


ROZDZIAŁ DRUGI. 

W lustrzanej sali państwa Bolarskich 
na błyszczącej jak tafla wody posadzce 
tańczyło zgórą sto par. W głębi, na:pod 
jum tonacem w zieleni. orkiestra grała 
namiętne modne tango... Pod batutą Jej 


oz m Z ZZ ZZA A w w c o a. 


Odbito w drukarni Władysława Stypułkowskiego 
w Łodzi Piotrkowska 195 (Żwirki dawniej Karola 2), 


Za redakcje odpowiada: 
Za wydawnictwo odpowiada: Władysław Stypułkowski. 


dobra gospodyni. = 


Z tych to odpowiedzi wynika, jaką poz 
winna być pani niejednego domu, aby jel 
najbliżsi czuli się z nią dobrze, A to chyba 
nie tak wiele, — zwłaszcza, że gdy kobieta 
chce, to dużo potrafi dobrego dać z siebie. 


PODSŁUCHANE 


PO PIERWSZE, PO DRUGIE I TRZECIE. 
= słuchaj; Boku, słyszałem, że cię woo 
raj z lokalu wyrzucili, 
— (o za ordynarna potwarz! Po pier- 
wsze nie byłem w całej tej historji zalntere* 
sowany, po drugie płatniczy był kompletnie 


| 


Ó  m— 


tej | 


i 


| 


zalany, a po trzecie i tak chciałem zaraz sam 


wyjść. 


"w WYGADAŁ SIĘ. 

— Wprawdzie, proszę pana dobrodziej: 
mam tylko tysiąc złotych miesięcznie, ale 
mam nadzieję, że zdołam za te pieniądze wy“ 
żywić pańską córkę... 

— Ależ naturalnie... — odpowiada roz- 
promieniony przyszły teść — nietylko moją 
córkę — to wystarczy dla całej naszej ro* 
dziny... 


zs 


` 0M 


Królewskiej Mości Terpsychory, sto wy | 
Pani Włada mimo te podróże uwiel-|twornych par w zgodnym rytmie narko- 


tyzowało się oszałamiająca melodiją. 
Stopy tancerek w brokatowych pan‘ 
tofelkach tworzyły na lśniącej posadzce 
tęczę, różnokolorowych - ruchomych 
plam. Przepiękna melodia zamknęła tañ 
Nie słychać było nawet 
przytłumionych rozmów. Nic dziwne” 
(go... Prawdziwe tango nie znosi gwari 
Usta milczą, lecz zafo oczy płoną jak 
rozżarzone węgle. Zwłaszcza oczy tan“ 
cerzy.. se 
Jak u je 


Żarłoczne.. Wygłodniałe... 


strzębia delektującego się trzymaną W 
pazurach zdobyczą... 
O konwenansie!.. O, tak. zwana 


ogłado towarzyska!.. Gdyby nie wy: 
gdyby nie wasze surowe kanony. upaja” 
jące dźwięki harmonii paryskiej i to. roZ 
lewne tango argentyńskie zerwałyby 
niewątpliwie maskę taktu z twarzy ! 
pozwoliłyby pohasać ludzkim zmysłom: 
Bez obsłonek!.. Bez obłudy!.. O kon” 
wenansie!.. Zaiste mocne twe prawa i 
nieugięte. Nic nie jest w stąnie zmusić 
cię choćby do najdrobniejszych u 
stępstw! Chyba... alkohol lub... carioka: 
taniec o najśmielszych ruchach ciała: 
Kołysanka zmysłowa kobiecych bioder: 

Alkohol i carioka... Dwa groźne nie 
bezpieczeństwa... Szklany bożek i opę” 
tańczy taniec. Dwa najbajeczniejsze koń 
takty z grzechem... 

(D c. n) 


Roman Furmański. 
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